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Reklamacye otwarte są wolne od 

opłaty pocztowej. — Redakcya 
i nie zwraca i bezimien- 


Propozycye pokojowe cesarza Wilhelma. 


niedziała 16 czerwca 1918. 


Organ centralny polskiej partyi socyalno-demokratycznej. 
Wychodzi codziennie o godzinie 6 wieczorem. 
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Konto czekowe 916, 
Ceny La miejsc wier- 
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Tajny układ w sprawie podziału Galicyi. — Litwa obszarem koloni- 
zacyjnym dla Sasów. — Walki armii czesko-słowackiej w Rosyi. 


Dokoła Saidllera i „Kola“. 


Mamy przed oczyma intenpelacyę hr. Bathya» 
myego w sejmie węgierskim, wyłuszczającą jego 
gspatrywania na sprawę polską. N 

Pezytocaymy poniżej pracę jego twierdzeń: 
Skrytykowawszy nadzwyczaj ostro gospodarkę 
niemiecką w Polsce niszczenia przemysłu, te 
kwżzycye surowców, oraz  imstalacył  fabrym 
amych, wywożenie przymusowe na roboty do 
Niemiec i opowiedziawszy się za unią personal: 
mą z Polską -+i tak dalej scharakteryzował akcyę 
Czernin-=Seidler: 


Czernin i Seidler dali daleko zobowiązujące œ 
bietnice w aprawie podzialu Galicyi — przeciwko 
ozczmi mowca zaprotestował. 

Batthyany wspomniał też i o Chełmszczyźnie 
3 o Legionach. 

Nie będziemy tu przytaczali odpowiedzi Wes 
Xerlego naogó! wymtjającej, a podnoszącej jedy: 
mio, że układ ukraiński (brzeski) mie został dotąd 
<atyfikowaby. 

Pemejdzirtay dalej do rewelacyj o Scidlerze... 

„N. Fr. Fresse“ cytuje jakiś głos ze ster kolos 

wych, wyjaśniający stanowisko komisyi parlas 


/ moentarnej Koła. Jeet tam ustęp, powołujący się 


na rozmowę wicepr. Koła Kędziora z Saidlerem. 
Zapytan o prawdziwość pogłosek co do ukła: 
dów z Rusinami w sprawie podziau administras 
cyjnego Galicyi, dr Seidler odrzekł: Jeżeli cho» 
dni — jak to twierdzą — o przyrzeczenie p% 
ufne, to co do tego nie mogę się wypowiedzieć. 
r zatem, jak widzimy, nie było. 
akierystycznem jest, iż „N. Reforma“, 

której nie mogło być nieznanem sprawozdanie 
posła Kędziora — z pumktu pisała z ubołowa» 
niem, iż w rezołucyi komisyjnej „negatywne sas 
dy“ w tej liczbie oskarżenia dr  Seidlera go» 


| stały wyrażone z „należytym naciskiem”, a natos 
| miast 


pośrednio tylko powiedziano, że Koło 
stoi na stąnowisku państwowem. 

Obecnie ‚N. Reforma“ nieco ochłonęła widać 
z własnego „zdenerwowania“ i ubolewa nad 
szybkością i rozmiarami reakcyi", jaką w Wies 
dniu wywołały te same rezolucye. 

Ściera się przytem z „N. Fr. Presse“, która, bios 
rąc w obronę Seidlera, twierdzi, że uchwała kra: 
kowska. godzi w ŚSeidlera, ponieważ nie może 
dosięgnąćwłaściwych sprawców. „Musi być bar» 
dzo źle z zyciem politycznem w tem państwie“ — 
pisze — jeżeli „tak wielkim pismom“, jak „N. 
Fr. Presse" trzeba tłómaczyć, że konstytucya zna 
tylko — odpowiedzialnych ministrów. 

Sprawa paktu z Rusinami przedostała się już 
f na łamy prasy berlińskiej. Korespondent wiee 
deński „Včssische Ztg.“ podaje, że Koło polskie 
tłómaczy swoją niechęć do Seidlera tem, iż obies 
cał on poyfnie Ukraińcom w razie dojścia do 
skutku austrospolskiego rozwiązania wydzielić 


| wschodnią Galicyę w autonomiczną jednostkę. 


Korespondent ów dodaje: Podobno hr. Czer* 
nin w Brześciu Litewskim zawarł był tajny układ 
dodatkowy z rządem ukraińskim i wspomniane 
przyrzeczemie tamże wyraził. 

Korespondent ów dodaje, że na nastrój ucze» 
stników obrad komisyjnych w Krakowie zadziałać 
mogło i „rosnące nieprawdopoodbieństwo austro- 
polskiego rozstrzygnięcia, które ostatnimi czasy 
crag wyraźniej można było poznać.” 

Z tem wWszystłtem jest charakterystcyznem dla 
metod Koła, że mie uważało ono za właściwe po» 
informować opłnii publicznej w Polsce o takim 
fakcie doniosłym, jak oświadozenie, Scidlera. — 
" Trzeba łowić strzępki po różnych „Pressach', 
gdzie coś Taczą podać „miarodajni posłowie” z 
Koła, zaglądać do tego, co pisze p. Redlich w 
„Vossische Zeitung"... To są źródła, z których 


społeczeństwo polskie w Galicys ma się dowia» 
dvwać -— z drugiej ręki — z przedruków, co ur 
planował wobec niego rząd p. Seidtera. 

aczemawiają jakieś „miarodajne“ osobistości 
dopiero w „Peessach* i to, ażeby aię bronić 
względnie sumitować przed Niemcami, którzy 
grożą par. 14, głosząc w swej rezołucył: „Gdyby 
jeanak w postawie stronnictw, a co najmniej w 
postawie reprezentacyi polskiej nie nastąpiła beze 
zwłocznie zupełna i niedwuznaczna (() zmiana 
(co za styl ultimatum!) wówczas to, czego pań» 
stwo potrzebuje, będzie musiało być zabezpieczo» 
R pesię LPOAB +. ? 

idlera chcą oni utrzyma 

Tako rzekli Niemcy... 

Takim tonem nie poważyliby się odzywać, gdy» 
by nie pamiętali, jak Koło polskie po Brześciu 
uratowało budżet dła Czernina i Seidtera. 


Litwa — dla Niemców. . 
„Findeutschunyt” 


Rząd saski wniósł do Redy związkowej -obs 


szernie umotywowany memoryal, aby Rada związ» 
kowa popierała przyłączenie Litwy z Saksonią 
w dnodze unii personalnej. Zdaniem rządu saskie» 
go stosunki w Saksonii z powodu przełudnienia 
tak się mogą zaostrzyć po wojnie, że jdynem 
wyjściem z tej trudnej sytuącyi byłby teren kos 
lonizacyjny, jaki dla Saksonii przedstawia jedy: 


nie tylko Litwa. Tylko drogą unii personalnej mo». 


że być przeprowadzone „Eindeutschung”* Litwy. 


Co do ułożenia się stosunków politycznych na 


rządzić na Litwie przez wzajemne kłóceRie naro: 
dowości zamieszkujących Litwę, Mianowicie Po» 
laków będzie się starał rząd saski pozyskać przez 
dawne tradycyjne stosunki polskorsaskie. Litwie 
nów zaś przez ich mienawiść do Połaków. 


Inkorporacya Litwy do Rzeszy wogóle — już 
została zamarkowaną faktem, o którem ze źró: 


krainy do 15 Npca 1 one epocwtanyać 
Ausiryę, ale niewiadomo aj) gp dłościsch. "sia 
Konfiskata za miliony zakupionych peoduktów 
przez miasto na Ukrainio była imesjtezrwstyewcwm 
układu  Groziła katastrofa finansowa i głód, 
nząd dawał zwrot za ć antyfniy pa co 
nach maksymalnych. 


Rząd nie wyplaca pieniędzy na akcyę zapos 


Z 240 milionów przeznaczonych 
ków miał otrzymać 10 milionów. Wypłacano gie: 
mz miliony z paas opóźnieniem tak; że 
musi ciągle żyć kredytem, 00 ogromnie 
trudnia i podraża całą 'akwyę. F, a 
MAJA *.= PP "ap CY, 


Według umowy z rządem, Galicya mias s e 


prowizacy prowadzonej przez oier- 
mać 85 wagonów zboża tygodniowo, dia bem 
nej ludności. Z tago koleje 28 wagenów, poz, 
siębiorstwa naftowe 7 wagonów, kopalnie 5 we: 
gonów i saliny 1 1 pół wagona, razem 40 t pół dia 
pełnych wojennych racyj dla tych pe 
biorstw. Kraków i Lwów po 2 wagony dh 
wo, tzn. że recye musisnoby zredukowa 


A zarządzie, 
e wszystko zostało tylko ne apiienze, 
chociaż rząd obiecał, że wojakówość. nie Bedzie 
miała prawa do tych przydziałów, zboże wysłane 
do Galicyt w ilości 46 wagonów, zabrano na wło- 
ski inont. Mimął już miesiąc, a hadność Galicyi nte 
otrzymała jeszcze ani ziarneczka z dostaw nie- 
mieckich, przez zakład obrotu zbożem, bo po dro» 
dze wszystko ginie. i 
Widoki na przyszłość bardzo smutne. 
Ludność przed śmiercią głodow tsj : 
mniaki, a rozdział dokonany ps Mia a Wie 
dniu przez urząd żywnościowy znacznie zmniej» 
szył racye, n. p. Knakowowi odebrano obfitujący 
w ziemniaki powiat: J arosławski, gdzie się, zaopa» 


diami niemieckimi domosiliśmy niedawno: miano» | trywał, a przydzielono ten powiat Wiedniodi 


wicie Kegserlngk, kiwry z ramenia ministerstwa 
spraw zagranicznych był komisarzem do spraw 


kurlandzko-litewskich, ustąpił miejsca Falken: 


hausenowi, jako szefowi odnośnego nowosutwo> | 


rzonego oddziału przy urzędzie spraw  wewnę: 


trznych Rzeszy. 


Litwie memoryał przyrzeka, że rząd saski potrafi 


Sytuacya aprowizacyjna 
w Krakowie. 


Z posiedzenia Miejskiej Rady gospodarczej. 


I. 

Przy udziałe 25 członków otworzył prezydent 
Federowicz posiedzenie Rady gospodarczej. 
W zagajeniu daje przewodniczący obraz obecne» 
go położenia aprowizacyjnego w- mieście od 
chwili wprowadzenia w kraju wolnego handlu. 

Rząd nie dotrzymuje umowy, 

Krakowowi nie przydzielono południowych, ob» 
fitujących w zapasy powiatów Królestwa dla za: 
kupna artykułów spożywczych, a pozwolono za- 
kupywać w powiatach wyeksploatowanych przez 
Niemców, z, takiemi ograniczeniami, że musiano 
się uciec do zakupów drogą nielegalną, jeżcli 
ludności nie miała grozić Śmierć głodowa. 
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Zakupy na Ukrainie zorganizowane dobrze, 
dawały produkty Krakowowi do 18 maja, kiedy 
Austrya zawarla uklad z Niemcami i Ukraina, 
mocą którego Nicro, o gałv wywóz z U- 
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Ceny należy pod- 
niest — bo produkcya w Galicyi jest droższą, jak 
w innych krajach — na 120 K za 100 kg. zboża. 

Kraj należy obstawić bardzo szazelnym kordo- 
mem, a producentom zagrozić najcięższemi kara» 
mi pieniężnemi i więzieniem, gdyby nie chcicli-* 
dobrowolnie oddać zbiorów. 

Nawet kara śmerci, dla przykładu 
i postrachu musi być przewidzianą dła tych, któ» 
rzy Świadomie działają na szkodę miłionów lude 
ności. 

Naczelnik akcyzy p. Zawadzki, zdaje sprar 
wozdanie z akcyi mięsnej uchwały Rady gospo» 
darczej wykonano, funkcyonuje 11 jatek miej: 
skich, a jeszcze dwie na Wolnicy otworzy się 17 
czerwca. Sprzedaje się tygodniowo w tych jat- 
kach 25 tysięcy kg, czyli miesięcznie 100.000 za 
1 milion 200.000 koron; roczny obrót wyniesie 15 
milionów przy cenach przeciętnych 8 K za 1 ke 
cielęcine, a 11 Koza wołowe. Możliwe, że ceny je- 
Szcze się obniży. ~ i i 

Miejskie jatki wpłynęły ha redukcyę cen: 

u rzeźników i wstrzymały wszelkie podwyżki. a 
dałsze potanienie mięsa jest całkiem pewne. 

„Dr Sikorski mówi o akcyi bonowej. Milion mie» 
sięcznie, wyznaczony przez rząd, stacrowczo nie 
wystarcza. 

126 tysięcy osób korzysta w Krakowie 
z akcyi bonowej, mimo bardzo skrupułatnych do» 


shodzeń í ograniczeń. Bieda zagląda do tych ro» 
Ti które niedąwno jeszcze sobie jako tako ra» 
y. , 

W kwietniu wydano 2 miliony 981.129 bonów 
ma aume | milion 265.222 K, z tego za 670.653 K na 
żywność, do-tamich kuchni za 384. 329 Ki za opał 
w 210.240 K. (Dla dzieci projektuje się 300 ty» 
sięcy koron na letnie rniesiące.) 

Referent przedkłada wnioski w sprawie podwyżw 
i szemia cen obiadów i kołacyi 
w kuchniach wojennych, onaz w sprawie sównor 


RERNOJO 
podwyżazenia ulg bonowych. 
1. Podnosi się: 1. Ceny obiadów w kuchniach 
obywatelskich z 1 K 50 h na 2 K, a kolacye z 
kwoty 1 K ne 1 K 50 h. 2. Ceny obiadów w 
kuchniach łudowych z | K na I K 30h, a kolacyi 
u 60 h na 90 h 3. Ceny obiadów w kuchniach 
poweztchnych z 40 h ma 80 h. 4. Ceny śniadań 
dla dzieci szikiołnych z 60 h na 1 K. 5. Cenę her» 


bety e 10 h na 20 h. 

IL Ulgi bonowe przyznsje się następujące w 
miejsce obecnie winiejącynh: 1. W kuchniach Os 
bywatelskich: na obiady po 80 h, a w abonamen- 
de 1 K, na kolncye 70 h, w abonamencie 80 h. 
2 W kuchniach budowych: ne obiady po 70 h, e 
na kołacye po 40 h (bez abonamentu). 3. W ku- 
chnłiach powszechnych po 40 h, a dia podupad» 
tych i ubogich (żywienie bezpłatne) po 80 h. 

4. Dis driecł szkolnych, żywionych przez komi» 
„tety w kuchniach obywatelskich 1 K 20 h. 

Neg legitymacysch mają być bony przyznane 
wrytienione. 

. Po sapeawozdaniach prasydent otwiera dysku 


sys. 


Przebojem do Oceanu 
- Spokojnego? 


Czechów w Rosyi od linii przed: 


kady akcya 
żańskiej poza Omsk na Syberyi. — Zacięte 


wałki z bolszewikami, 

Pod tym tytułem „Czeskoałowacki front" po- 
daje „Ktjewskaja Mysl“ z 4 b. m. obszerny bius 
łetyn bojowy z walk czesko-słowackich z bołsze: 
wikami, walk, o, których wyrażała się przez naw 
wczoraj podana depesza Ag. petereb., iż oddziały 
„gowieckie pobiły CzechosSłowaków pod Penzą 
oraz że Zlatoust uratowany. : 

Charakterystyczne już same tytuły „Kij. My- 
fi“ z opisu tej kampanii. i 
_ Pierwszy brzmi: 

, W Penza. 


Położenie w tem mieście bardzo poważne. uzes | 


chosSłowaków, którzy zocwali się do wałki, liczą 
ponad 3008 ludzi, Mają oni automobile pancerne, 
i y maszynowe i dostateczną ilość karabi- 
nów zwykłych I nabojów. Miasto było w rękach 
wojsk bolszewickich. Od dwu dni toczy się walka 
bezustarna Czecho:Siowacy w dniu 28 z. m. Za» 
jęli dworce kolejowe. Wieczorem wojska sowie» 
skie odbiły dworzec syzrańsko-wiażiemski. 
Marsz na Samarę. 

Z Syarania doniesiono, że dworzec wiaziemski 
zajęty przez CzechosSłowaków, którzy dowieżli 
artyleryę i karabiny maszynowe, W Samarze z 
rozkazu komitetu rewolucyjnego ogłoszono stan 
oblężenia. kj 

Tak przedstawia się sytuacya na zachód od 
Wołgi (Penza) i nad Wołgą (Santara). 

i 1 Na Uralu. ag: 

Ze Złatousta donoszą: 27 z. m. toczyły się wal: 
ki oddziałów sowieckich z dwoma  eszelonami 
czeskossłowackimi, przybyłymi 2 Czelabińska. — 
Czesi vostali zatrzymani j zmuszeni do opuszcze- 
ais pociągu Ruszyli piechota ku Złatoustowi i 
mocą obeszik miasto. Ku Złatoustowi skierowano 
z rozmaitych stron posiłki, Z Permu przybyła ac» 
tylerya. 

Czecho:Słowacy znajdują się w pobliżu Miasu, 

- Ze strony wojsk bolszewickich poczyniono wy» 
siłki, ażeby ich odciąć od Czelabińska, gdzie zmaj- 
duje sie 15.000 Czecho-:Słowaków. 

Wieści z samego Miagu brzmiały: Po wyjeździe 
oddziału sowieckiego na pomoc do Złatousta — 
„fronżowcy” (ozy to ma znaczyć b. żołnierze, któ. 
rzy powrócih z frontu? red. Nap.) wystąpiwszy 
przeciwko Radzie robotniczej, rozbroili i aresztoe 
wali władzę sowiecką. 

Następnie posłali delegatów do Czecho-Słowa: 
ków stojących ma stacyi Mias, a przybyłych z 
Czelabilska, CzechosSłowacy wobec tego zajęli 
sam Mias i ujeli wszystkie instytucye publiczne 
przy pomocy „frontowców". 

Na Syberyi. 

Prócz Czelabińska znalazły się w rękach Cze- 

chów: Nowonikołajewsk i Barnaul. Organy mieis 
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scowe zmuszone są do posluchu im. Główne siły 
ozeskossłowackie w liczbie około 8000 napierają 
z OCzelabińska. Komendant czeski wysłał do Om: 
ska jako parlamentarza dla rokowań pokoj» 
wych wwiętego do miewołi na stacyi Kaminskaja 
ludowego komisarza aprowizacyjnego Sazłichtera. 

Mimo zawamtego na ozas rokowań pomiędzy 
omeką Radą dep. rob. a Czecho-Slowakami za» 
wieszenia broni, przyszło do starcia między sta- 
cya Marinmowka, a tozjazdem Ołonskoje. Wojsko 
sowieckie poniosło pórażkę. 

Po bitwie Czecho-Śłowacy cofndi się ku Marie 
mowce w zamłarze połączenia się z dalszemi baze 
tetionami, któro mzyły późmiej, a to celem utoro» 
wania sobie drogi ma wschód. W bitwio nocnej 
(26 z. m.) zginął pmzewodniczący jednego z „80a 
wietów' Palcew, oraz przewodniczący Rady kolei 
omskicj Katajew. 

W Omsku wydano rozkaz, ażeby wszystkie woj- 
aka wyszły na pozycye na odległość 75 wiorst od 
miasta. Wstrzymano roboty we wszystkich zakła- 
dach. Robotnicy mobilieują się dla abrony mia: 
sta, Mają tu dokładne infonnacye, iż wystąpienie 
Czecho:Młowaków  rwiąsane jest z działaniami 
tymozasowego rządu syberyjskiego. 

W Nowonikołajerwsku prawie równocześnie % 
ruszemiem se CzechosSłowaków nastapilo i lokel- 
ne wystąpienie pod przewodem prawicy soc, rew. 
orsz mienszewików. Tam zdobywcy właday pro: 
klamowałt się nowym „rządem syberyjskim', w 
skład którego weszli kooperatysta Sazonow i 
pdńkownik Griszin. 

Cała oporacys czeskowłowacka, które musi i 
gdzieindzóćj napotykać na pomoc miejscową, an- 


ma Syberyi), w nawet Barmauł na wschód polu- 
dniowy od Omska. czyli 

na kolosałnej przestrzeni, zbliżonej w linii po» 

wietrznej w w przeciwnym kierunku — do dys 

stansu od tejże Penzy aż ku granicom Rzeszy 
niemieckiej! 

Możność bojowego działania względnie posu» 
wania się ozeskomłowachich oddziałów na tak 
olbrzymiej przestrzeni świadczy zarazem, jak 
szczupłe siły bolszewickie one tam zostały. 

Ułatwiła też Czechom ich akcvę posiadanie ta» 
borów kolsjowych. 

Omsk w rękach czeskich. 

Z Kijowa donoszą do Moskwy telegremem 
iskrowym, że Omsk zajęły wojska czesko:słowa» 
ckie. 


O zwołanie parlamentu. 


Według dzienników wied. decyzya o zwołaniu 
Rady państwa została odroczona do końca przys 
szłego tygodnia. Koło polskie zbierze się dopiero 
w przyszłym tygodniu w piątek. Ze stnony nie» 
mieckiej czynione są usiłowania, aby Koło w o» 
statniej chwili zmodyfikowało swe uchwały kra- 
kowskie w duchu żądań niemieckich. 

„N. Tr. Presse“ omawiając stanowisko Polaków 
w dwu artykułach, powiada, że Polący mają za- 
wsze sposobność obalenia gabinetu. Obecnie jest 
najważniejszem, aby umożliwić mwołanie delegas 
cyi i dojście do skutku krótkiej sesyi Izby. Przy 
ostatniem prowizoryum budżetowem Połacy oka» 
zali że mogą także wstrzymać się od głosowania. 
Ze względu na stosunek do Węgier, sprawę Pol» 
ski i politykę zagraniczną, oraz losy konstytucyi 
parlament jest niezbędny. 


Z ostatniei chwili. 
Nowa niśmiecka ofenzywa pokoiowa 


Rzekomy telegram cesarza Wilhelma, — Głosy 
prasy francuskiej, 

„Berl. Tabltt.* donosi z Berna: 

Prawie cała prasa paryska zajmuje się rzekomą 
próbą porozumienia ze strony Niemiec. 

Dyskusyę ożywiają różne pogłoski. Dzienniki 
paryskie dowiadują się, że 

cesarz Wilhelm puścił w świat drogą radiotes 

legramu nowe propozycye pokejowe. 

Dzienniki wypowiadają oczywiście różne zapa: 
trywania, ogólnie jednak daje się stwierdzić, że 
nie tak jednomyślnie i nie tak stanowczo jak do» 
tad odrzuca się dziś 'w Paryżu możliwość porozu” 
mienia między Francyą a Niemcami. . 

„Journal des Debats“ i „Humanite” dochodzą 
do wmiesku, że na ewentualną pokojowa propozy- 
cyę niemiecką należałoby na każdy sposób od- 
powiedzieć. 

„dournal des Debats“ kończy uwagą: Wojna 
towa za dlugo, wszyscy jej mamy dość, a ewen» 
tuanlne wezwanie musimy dokałdnic rozważyć. 


Ni 


Kontrrewolucyjne usiłowania w Rosyi 
Kontrrewołucyjny ruch u astrachańskich kozaków 
„Kijew. Nowosti* donoszą pod datą 4 b. m.: 
„Jak się dowiadujemy z Moskwy, w aatrachań: 
skiej gubernii powstał ruch juny, przy 
udziale kozaków astrachańskich, ktcrzy ugrupo- 
wawszy się pod wodzą konterewołucyjnie nastro 
r aw na brzegu morza Kaspijskiego, 
r i tamtejsze sowiety, a cz członków 
Z rozstrzelali, = 
wieckim wojskom udało się jednakowoć é 
tych kozaków rozpędzić, - 
Ponieważ jednak wojska sowieckie, dotychczas 
x swej wyprawy nie wrócily, zachodzi obawa © 


ich losy", 
Generał Dutow. 

Generat Dutow po zajęciu Samae FUSZY w 
dalszym pochodzie ku ia a o sę, śą jest 
wzburzona z powodu zaprowadzenia stanu woe 
jennego. cy wyruszyli naprzeciw D utos 
wa i stawili mu energiczny opór; ściągnęli przy» 
tem znaczne posiłki, któremi dowodzi nicjaki 


Antonow. 
Na Syberyi, 

Jak „Kiew. Nowoseti* z 4 b. m. donoszą: 

Irkuck będzie w najbllészych dniach areną 
zapasów między bolszewikami a kontrrewolucyo= 
nistami; są to części operujących ad strony 
ae aa generała Semenowa. 

rócz tego Irkuckowi ażaj i i 
FG A ka zagrażają armie Aleksies 

Bolszewicy poczynili liczne przygotowania dla 
obrony miasta, które ma wiełkie gospodarcze 
znaczenie na Syberyi. 


Dlaczego zamianowano dra Gayera ministrem? 

Do „Lemberger Ztg.' telegrafują z Wiednia: 
Przyznają, że nowy minister, b. prezydent policyi 
dr Gayer w sprawach politycznych jest nowicyu» 
ae! i zaa waj NX wcale doświade 
czenia. Dlatego też powiadają, że nominacyę swo» 
ja zawdzięcza tej okoliczności, że od dede wikia 
teorganizacya policyi państwowej. Chcą przez to 
dać do zrozumienia, że szczególna jego zdolność 

w pewnych dziedzinach graniczących między 

państwową służbą policyjną a pewnemi ostate 

niemi wybujałościami usiłowań narodowo- 
politycznych, i 
uważać należy właśnie w tej chwili za cenną á 
niezbędną. 

Bardzo słuszne krytecyum. Albowiem, cóż w 
dzisiejszych czasach jest piłniejszego i waźniej- 
szego do zrobienia w dziedzinie stosunków wo» 
wnętrznych w państwie niż policyjne oddzia» 
ływanie ne stosunki narodowościowe?! 


Traktat rosyjskoukraiński. 

Tymczasowy traktat rosyjskosukraiński został 
podpisany daia 13 czerwca. Główną jego treść 
stanowi wstrzymanie kroków  nieprzyjacielakich, 
ułatwienie obustronnej recmigracyi, wymiana jeże 
ców, przygotowanie wymiany materyału kolejor 
wego, nawiązanie stosunków handlowych i stwier» 
dzenie gotowości do rozpoczęcia ostatecznych ro» 
kowań pokojowych. 


-_ KRONIKA. 


Kopiec Kościuezki. Dziś rano odbyła się komi. 
sya celem zbadania stanu kopca Kościuszki. — 
Adoptacye poczynione czasowo na cele wojsko» 
wo zostaną niebawem usunięte, a cały kopiec 
przywrócony do pierwotnego stanu. Część robót 
wykona wojskowość, zaś uszkodzenia wynikłe 
skutkiem usuwania się ziemi będą naprawione kos 
sztem komitetu. Ponicważ przez cztery lata nie 
mogły być na kopcu wykonane żadne zoboty 
konserwacyjne, przeto obecnie wydatki na ten 
cel będą znaczne. Wobec tego komitet, który nic 
posiada potrzebnych na to funduszów, będzie mu: 
siał odwołać się do pomocy Wydz. kraj., gininy 
krak, i społeczeństwa. 

Dzieci wpisane na półkolonie w Podgórzu ma: 
ją się zgłosić do badania lekurskiego we czwa!r: 
tek dn. 20 czerwca b. r. między godz. 4—6 po 
| pał. w Domu Robotniczym w Podgórzu. 
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Nr. 


i = 


. - 1. 
Na widowni wojny. 
Front w Albanii. 

Zagańnkowy bój w Albanii trwa dalej. Ostatnio 
komunikat austr. general . sztabu podaje, że 
w Alkanij na zachód od Devoli odnarto ałak 
Francuzów no la-godziunej walce, w której bra- 

ły udział też I wojska bułgarskie. 


Yront na Zachodzie. 

W srupie wojsk księcia Ruprechta, na polu- 
imiowy zachod od Ypern przypuścili Francuzi 
pwaltownso ataki do linii między Vormezeecle a 
Vierstraat. Odnarłto ich. 

W grupie wojsk niemieckiego nasłepcy tronu. 
na polu bitwy na południowy zachód od Noyon 
czynność ariylerył była w dalszym ciągu wzmo- 
łona. 

Emo Concellos i Mery jakotcź w obrębie zaro- 
u nad Matz tuż na zachód oð Qjse ponawiali 
Francuzi swe przeciwataki. (dparto je. 

Po obs stronach gościńca Soissons—Gotterets 
Villers wiórenoliśmy do lasm Villers Cotterots. 

„Berliner Tagbłatt" donosi z Zurychu, iż we- 
dle relacyi korespondenta wojennego armii 
amerykańskiej, 
wojska amerykańskie znjęły stanowiska w róż- 

nych odcinkach całego frontu zachodniego. 

Główna Siła amerykańska stoi nad Marną. 

Komurikat amerykański. 

Komunikat amerykanski z dnia 10 czerwca 
brzmi: „Na północny-zachód od Ghateau—Thier- 
ry wojska nasze w połączeniu z francuskiemi 
poprawiły znowu swoje pozycye i przyprawiły 


nieprzyjaciela o straty w zabitych, rannych i 


w materyale. 

Na wyżynic Woewre i na froncie nad Marną 
średni ogień artyleryjski. Nasze przednie pla- 
cówki przekroczyły Marnę I dokonały ważnych 
wimiadów w pozycyach nieprzyjacielskich. 

Front włoski. 

Romumikat austryacki, poza walkami 
skich oddziałów wywiadowczych, nie 
nic nowego. 

Jak „KŁdea Nationale“ donosi, wkrótce rozpocz. 
mie się austro-węgicerska ofenzywa letnia, 

Wszelkie dave i zjawiska, dziejące się za 
frontem austryackhu, przemawiają za tem, że 
atak-uusiryącki, tak dlugo oczekiwany, leży w 
gramicach najbliższej przyszłości. 


wło- 
notuje 


Proces legionistów 
w Marmarosz Sziget. 


Rozprawa z dnia 13 czerwca b. 
(Tek. c. k. biura koresp.) 

Oskarżomy kapelan polowy Legionów, ks. J. 
Panaś, w ciągu dzisiejszego przesłuchania wys 
mieni} wszystkie momeuta, charakterystyczne dla 
jego sposobu myślenia i zapatrywań politycznych 
aż po dzień zawarcia traktatu brzeskiego, a dalej 
zmiane zapatrywań, jaka potem nastąpila i przys 
gnębienie duchowe. Chcąc zrozumieć wartość 
(heimszczyzny dla Polaków i umożliwić należytą 
jej qoenę, wskazał mowca na uznane publicznie 
przez kierownictwo armii bohaterstwo Legionów 
polskich z okazyi przełamania timi koło Łucka 
w czerwcu i lipcu 1916 roku. 

Żródłem tych bohattnskich ozyvnów była goraca 
miłość Polaków, zwłaszcza do tej ezęści kraju, 
przeciw której zajęciu przez Bosyan wyłężyjt 
wszystkie swe sily. 

Oskarżony pnzeczy, jakoby z okazyi nabożeń» 
stwa żatebmeta, odbytego bezpośrednio przed wy: 
darzmiamni z dnia 15 lutego w Mamajesti za majo» 
ra Mę.ynńskiego otrzymał był od generala Zicliń» 
skiego polecenie, by Jziałał uspokajająco. To by» 
loby wówczaa rzecza. niemożliwą, ponieważ mie 
mógł się wunąć z pod wpływu masowej psychozy, 
a uspakajanie wpłynęłoby raczej podniccająco. — 
Oskarżony przyznaje, że w kazaniu swojcm na- 
zwał zmarłego szczęśliwym, że zaoszczędzono mu 
rozczamowania, wynikającego z traktatu brzeskic* 
go. 
Co się tyczy przejścia Polskicgo Korpusu Posił= 
kawcgo dg wojsk. generała Muśnickiego, on i wies 
lu innych hyło przekonania, że przejście to nastę: 
puje nie przeciw woli e, i k. rządu, lecz nawct za 
jego nicoficyalną zgodą, ponieważ wedle rozpu: 
«czonych pogłosek, c. i k. rząd zarzucił już au: 
strozpolskie rozwiązanie kwestyi połskicj. Oddzia« 
ły gencrała Muśuickiego, podobnie jak wojska 
sprzymierzeńców, miały wałezyć przectw bolszes 
wikom. a zadanie Legionów w Austryi moglo być 
uważane za ukończone. 

Ks. Pma$ przedstawił szczegółowo wydarzce 
nia z dnia 13 lutego. Wieczorem przyłączył się do 
Łulumuc trenu. którą koło Żwezki zatrzymał 
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ogień karabinów maszynowych, poczem nastapila 
wzięcie do niewoli. Tren wiózł kasę z kwotą 
100.000 koron, na co zwrócił uwagę chorąży, któ- 
ry go pojmał w niewolę. 

Major Legionów, Wlodzimierz Ostoja Zagór- 
ski przesłuchany na dzisiejszej rozprawie, urodził 
| się we Tranevi, od roku 1900 jest przynależny do 
Krakowa. Ojciec jego hyl poddanym rosyjskim, 
który w roku 1863 brał udział w powstaniu przes 
ciw Rosvi. Dążewiem jego ojca było całą radzie 
nę przygotować do walki z Rosyą. $ynuwię mieli 
służyć w armii austryackorwęgiewskicj wlasnie 
dlatego, ponieważ tylko w Austryi Polacy mogli 
myśleć i czuć, W ten sposób stał się zawodowym 
oficerem j uzyskał w armii stopicń 

kapitana sztabu generalnego, 

gdzie jeszcze dotąd, jako nadkompłatowy, jest 
prowadzony w ewidencyi. Służbę pełnił w sztabie 
generalnym, potem w c. i k, wojsku, następnie 
był przydzielony do Legionów, a wreszcie w paźs 
dzierniku 1917 roku otrzymał polecenie utworze» 
| nia polskiego pułku artyleryi. - 

| | Zagórski również oświadcza, że nic poczuwa Się 
do winy. 1 , 

Co się tyczy jego przynależności, państwowej, 
to wedle jego zapatrywania po piśmie odręcznem 
| monarchy do Legionów i po szeregu rozporządzeń 

Rady regencyjnej. jako też wskutek uroczystego 

oddania Legionów przez hr. Szeptyckiego, jako 

kadry armii polskiej, istniala „zmiana, choć niefor= 

| malna. Odejście Polskiego Korpusu Posiłkow ego 
| z Polski do Galicyi nastąpiło tylko ze względu 
na polożenie wojskowe. Uważać to należało, jako 
stadyum przejściowe. l 

Oskarżony mial na oku zawsze tylko czysto 
wojskowe zasady i tłumił wśród podwładnych 
| mu wszelkie politykowamie, skutkiem czego naz 
wet stal się znienawidzonym w opinii publicznej 
| polskiej, w której zainicyowamo akcyc przeciw 
niemu i napiętnowano go, jako zdrajcę i szpiega. 

Traktat pokojowy z Ukrainą podkopał. jego gil- 
ne zapatrywania, których publicznie bronił, że Po- 
lacy mają walczyć po stronie c. i k. wojsk. 

k i * 

W charakterze świadków zostaną du rozprawy 
wezwani: 

1. gen. major Ź. Zieliński, 2. r 
legionowy dr Wojciech Rogalski, 3. lekewet. Raje 
mund Postolka, 4. maj. leg. audytor Artur Gan» 
czarski, 5. kap. leg. Henryk Pomazański, 6. stare 
szy oficyał pocztowy Wilhelm Bier, 7. por. dr Jó- 
zef Rieger, 8. siorż. leg. Zygmunt Waldemar Grae 
bikowski, 9. sierż. leg. Adam Dulęba, 10. plut. 
Józef Sobański, 11. sier. Antoni Piotrowioż, . 12. 
leg. Józef Szmyd, 13. kap. Antoni Ungar. 14. 
marsz. pol. por. Jan Schilling, 15. kap. Jan Balea» 
nu. 16. Jeg. Jan Szczurek, 17. leg. Antoni Titew- 
ezik. 18. pułk. Franciszek br. Wolf Schneider-Are 
no, 19. kap. Romuald Kowalski, 20. sierż. Wasyl 
Porezek, 21. kom. Tønacy Kąkol. 22, kam. Stanisław 
Krywko, 23. kapelan Wiktor Rakuese, 24. plut. 
Eug. Radecki, 25, kap. August Trzos, 25—36. pod- 
oficerowie, 37. major Jam Hanika, 38. kap. Her» 
man Knapp, 39. kap. Bernard Weber, 40—41. pode 
rowie, 42. Zofia Germanowa. 43. Antonina 


ppułk lekarz 


| 

| 

| 

| ofice 
Krzymuska, 4, Ludwika Kossowska, 45. sierż. dr 
Kamiński "Tadeusz, 46. lek. wet. Jam Ott, 47—48. 
podoficerowie, 49. podpor. dr Szymon Zamowitz, 
50—78. legioniści i pot płace ej, 79, kap. Józef 
j i 17. legioniści, podoficerowie, wożnis 

Śrigluj, 80-117. les m MAE SID. 


118. wachm. żand. Dymitr | 
120. nauozyciel 


cy ` 
y Sauer, 


wachm. żand. Antoni 
Eliasz Prokopowicz. 
Jako rzeczoznawców powołano podpułk. gen. 
sztabu Rieincera i kapitama Alojzego Rubesa. © 
Dziwne praktyki węgierskiej cenzury z racyl 
procesu w Marmarosz— Sziget omawia w charak: 
tervstyczny sposób „Kuryer Lwowski”. Czy tamy: 
„Są to rzeczy niesiychang == praktykowane w 
kraju rzekomych swobód obywatelskich. Pomi- 
mo — że to już wcale nie teren wojenny, am też 
Galicya wobec Węgier nie jest krajem nicprzyja- 
cielskim — nie ekspedyują wcale w Marmarosz 
Sziget telegramów. wysyłanych przez sprawos 
zdawców pism polskich. Py: 
Listy polskie przechodzić muszą przez piekło 
cenzury węgierskiej i nie dochodza wcale — 
| wszystko to, co dotychczas zamieściły o tym pro- 
;cesie pisma lwowskie — dochodziło umystnym 
posłańcem obywatelskim. č | 
| Ciekawiśmy, coby powiedzieli Węgrzy, gdyby 
u nas odbywał się proces, na którym rozprawiaa 
noby o ozci ich narodu — a mybyśmy cenzuro» 
wali sprawozdania, którchy skutkiem tego wycho- 
dziły skoszlawionc, niczrozumiałe, 
| tak jak to wychodzi w telegramach biura korcs= 
pondency jnego. 
| Prokkipalorowi sądu wojskowego wolno było 
Mara: szereg zbrodni podsadnym legionistom, 


akt oriurżenia reprodukouany w pismach calego | 


| Arpada — tacy pp. An 


4 i NE 
| 3 


świata — a oskarżonym pomimo jswności rozpra 
wy na uczynione im zarzuty i formułowanie toz» 
maitych zbrodni odpowiadać wolno tylko w zam; 
kniętej izbieo— listy i telegramy 'cenzurują tak 
skutecznie — że ujrzyć nie mogą światła dzienne» 
go! kóre 
Czy wie o tem nasz minister rodak de T war- 
dowski? Czy nie mógłby on za: pośrednictwem 
dr Wekerlego sięgnąć do tego Marmarosz—Sziget, 
w którem odżywać zaczyna tajemny sąd średnio- 
wieczny. Czyż pozwoląłna to wreszcie synowie 
fazowe, Karolyi, ktmrzy 

wi ostatnich czasach rBinitestowali nieraz sym 
patyę dla arodu polsk go".. „z 


Ciekawe praktyki 
wiedeńskiej _policyi. -. 
Oszustwa asenterunkowe, — Prowokacya orga: 
nów policyjnych. — Policya uprawia werbunek ur 
chylających się od służby wojskowcj. —- Ciekawe 
zastosowanie par, 25 u. k, 
Około stu młodych Wiedeńczyków odpowiada 
przed wiedeńskim sądem krajowym o pezestęp: 
stwo wobec nar, 5 i 105 u. k. i par. 67 u. k., o chęć 
spowodęąwanie lekarza wojskowego dr Neuman: 
na, urzędującego przy IX komisyi asenterunko: 
wej we Wiedniu, do nadużycia władzy urzędowej 
io chęć podstępnego usunięcia się od służby woj» 
skowej. i 

Rzecz ta byłaby sama dla siebie nic nie znaczą: 
cą, gdyby nie cickawa rola, jaką w tej sprawie o: 
degrała policya' wiedeńska. i 

Jak się z aktów procesu, t. j. z aktu oskarżęnie 
prokuratora sądowego, dowiadujemy, wiedeńska 
policy sama uprawiała na wielką skalę przestęp- 
stwo przeciw par. 25 u. k., który powiada: 

„Zakazuje Bię wszelkim organom bezpieczeń: 
stwa- publicznego, publicznym urzędnikom i słu- 
żącym, pod surową odpowiedziałnością, postępo« 
wania celem uzyskania dowodów podejrzenia, 
albo uprowadzenia podejrzancgo, któreby spo» 
wodowały go do podejmowania, albo dokońoze« 
nia czynów 'karygodnych, względnie przez tajee 
mnie podsunięte osoby, skierowamia podejrzanego 
do czynów; które pólniej mogą być wydane są- 
dowi”. 

Wiedeńska pólicya wiedniała dobrze, że c. i k. 
lekarz pułkowy dr Neumann już od dłuższego 
czasu uprawia oszustwa aserteminkowe i że łączą 
go w tym celu stosunki z niejakim kupcem wie: 
deńskim Wejssem. | sA 
` Zamiast jednak postarać się o usemięcie leka» 
rza na inne stanowisko, mniej odpowiedzialne, 
celem dostarczenia dowodów winy, sama zorga- 
nizowała szereg oszustw asenteruńkowych, kiero- 
wała przekupstwem lekarza i spowodowała nađu- 
Życie władzy urzędowcj z jego strony. i 

Dowody winy dr Neumamia i kupca Weissa 
policya osiągnęła, jak akt oskarżenia powiada, 
dopiero wtedy, gdy dwom ludziom, niejakiemu 

Kanzerowi i Werzerowi (którzy sami byli karami 
za, szereg Omaietw asentemmkowych), udało się 


wkraść 
z polecania poticył 
w zaufanie Weissa. . 


„„Zzmufanie' to przedstawiało się w ten sposób, 
że ci dwaj żydkowie sprowokonwali Weissa na por 
lecenie wiedeńskiej policyj do podjęcia calego 
szeregu oszustw ascnterunkowych, których tenże 
już przeszło od roku nie uprawiał; ci ludzie na» 
mówili go też, z tego samego polecenia, do podjer 
cia na nowo, zerwanych. swego czasu stosunków 
z dr Neumanncm. i 

Wciss opierał stę, ye 
ale Kanzer podał mu tyle sposobów popełnienia 
oszustwa, wespół z dr Neumannem, że wreszcie 
zgodził się na podjęcie pertraktacyi z lekarzem 
wojskowym i z ludzi chętnymi do uchylenia sie 

Mt 5045 od służby wojskowej. ` 
Z polecenie, policyi : 
Kanzer 1 Werzer rozpoczęli prawdziwy ł regular" 
ny werbunek dla Weissa. 

Policya wtajenmiczyła w swe plany i pociągnę: 
ła do współudziału też i miejski urząd konskrypw 
cyjny, który Weissowi, wa Kanzer, szedł bardzo 
na rękę, 5 ę 

Dr Neumann uwolni! przy asenterunku polece» 
nych mu przez Weissa ludzi, 
których: spisy znajdowały się w ręku npolicvi; 
wszak sama policya ich werbowała. ý 

Policya wkroczyła wreszcie w to, przez siebie 
zorganizowane przestępstwo i około 100 młodych 
ludzi, z tego wielu, którychby uwolniła każda in: 
na bomisva asenterunkowa, ze względu na stan 
ich zdrowia, znalazło sie w wiezieniu, , 


4 
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Tak wygląda w praktyce wykonywanie przepi- 
sów prawa, przez organa, które mają go strzedz i 
pilnować! 

W dyrekcyi wiedńskiej policyi zasiadł wów 
czas obeony minister spraw wewnętrznych. 


e e EJ LJ 
Położenie na Ukrainie. 

„Frankfurter Ztg. pr 
macye swojego spraw 
Wertheimera: 

Delegacyc pokojowe Mukraińskoerosyjskic) nie 
obradowały od ostatnieśo posiedzenia plenarne» 
go w dniu ł ozerwca, a wyznaczone na dzień 3 
czerwca posiedzenie wcale się nic odbyło. Zgoda 
na linię demarkacyjną, będącą podstawą zawic» 
szenia broni, dotąd nie nastąpiła i nie można prze» 
widzieć, w jaki sposób zostanie osiągnięta przy 
ostrości, zają obie strony trzymają się swoich 
stanowisk... 

Całą uwagę swoją zwraca ogół ma politykę we- 
wanętrzną. Nastrój jest niezaprzeczneje nerwowy 
t nikt nie jest rzeczywiście zadowołlniony. 

Gabinet hetmana ma trudne stanowisko. Koła 
lewicowe i socyalistyczne trzymają się na ubo- 
czu i wyrzekają się same wszelkiego współudziału 
w pracy, natomiast cisną się do hetmana koła. 
hołdujące pokojowi, ale podejrzanć o sympatye 
do Rosyi i do rządów carskich. 

W tych warunkach polityka złotego środka nie 
jest łatwą. O iic hetmana opuszczają dawni jego 
zwolennicy, którzy liczyli na jego sympatyc wiel- 
kosrosyjskie (zakaz nabożeństw carskich zaszko» 
dził mu w tych kołach), o tyle trudniej noże he» 
tman znaleść zdolnych do pracy współpracoowni: 
ków. 

Odnosi się to nie tyle do ministerstw, jak do 
władz guberniałnych i powiatowych, które jes 
szcze bardzo niedopisują. Podczas rozbrajania 
chłopów przy pomocy wojsk mocarstw central- 

nych, co jest warunkiem normalnego - spokoju, 
zdarzają się walki z bamdytami; 


wszędzie wychodzą na jaw znaczne zapasy broni 
wszelkiego rodzaju, 


nawet karabinów maszynowych, które pochodzą 
z frontu bojowego. Z powodu braków w komuni: 
kacyi, ukrywania zapasów żywności przez wło» 
ścian i gospodarki spekulantów, 


ceny chleba są potworne. 


Wedle statystyki ministerstwa robót, znajduje 
się w Jekaterynosławiu 40.000 osób, pozbawio: 
nych pracy w Kijowie 15.000, w Odesie przeszło 
20.000, w Nikołajewie 24.000, w Chersonii i Char- 
kowie po 25.000. Zanim eksploatacya węgla w za- 
głębiu Donieckiem tak się podniesie, iR przemysł 


mosi następujące infor- 
dawcy z Kijowa Fr. 


będzie można uruchomić, upłymą tygodnie. 


aN APR ZeD D“ 


Trzeba więc przygotować sie na dłuższe trwas 
nie bezrobocia, 
a fukże i ma to, że ludzie, pozbawieni pracy, są 
przystępni wszelkiej agitacyi, która — jak tutaj 
twierdzą — pochodzi od bolszewików i ma ogros 
mne poparcie pieniężne ze strony koalicyi (?). 

Wobec tego 

rząd chwycił się surowych środków, 

zabronił niczgłoszonych zgromadzeń i zaprowa» 
dził prewencyjną cenzurę prasową. Dzienniki — 
upstrzone białemi plamami — bronią się. Obra: 
dujący tutaj komgres dziennikarzy uchwalił re> 
zolucyę, która sklada hołd uwięzionym dzienni: 
kazom, domaga się stanowozo wypuszczenia ich 
na wolność, żąda wydania ustawy prasowej, tus 
dzicz wzywa do utworzenia kongresu dla obrony 
godności prasy. 

Kor. „Fr. Ztg. kończy stwierdzeniem, żo na» 
strój dzienników żydowskich wobec mocarstw 
centralnych jest nieprzychylny. 

* % * 
Konsulat ukraiński na Białej Rust. 

Kijowskie ministerstwo spraw zagr. zamiamoe 
walo konsulem przy republice białoruskiej A. 
Kwaśniewskiego, który w charakterze członka 
mińskiego sądu okręgowego — jak podaje „Kis 
jewskaja Myśl“ — mieszkał przez lat kilka w gra» 
nicach obecnej republiki białoruskiej. 

Dymisya Jołtuchowskiego. 

Komisarz ukraiński dla Chełruszczyzny, Podla: 
sia i zachodniego Woyłynia z ramiemia b. Rady 
Centralnej, Skoropys-Joltichowskyj, jak donosi 
kijowski „Przegląd Polski" zawiadomiony został 
przez wiccaministra spraw wewn. Woronowioza, 
że ma się usunąć z zajmowamego stanowiska i 
wszelkie sprawy swego komisaryatu oddać wy- 
zmaczonemu staroście. 

O ustępującym komisarzu pisze „Przegląd“, że 
jest on „wybitnym członkiem ukr. 6. r. i podgzas 
wojny pozostawał w Berlinie w roli przedstawi» 
cicla awiązku wyzwolenia Ukrainy", 


co mówił potomek hafmańki 
P. Skoropadski? 


Pod tym tytułem pisźe „Dilo“, że zwrócono 
mu uwagę na artykuł Czerkasienka w „Lit. 
Nauk. Wistnyku* z 'r. 1913, w którem zrefero- 
waną została debata o ukraiństwie na posiedze- 
niu Dumy. 

W artykule tym znajduje się następujący 
ustęp: „Obrońcom Ukraińców (a w tej liczbie 
znajdowali się i kadeci Milukow oraz nieżyjący 
dziś Szingarew) przy oklaskach dumskiej czar- 
nej zgrai odpowiadał potomek hetmana, paź- 
dziernikowiec P. Skoropadski. Zapewniał* że 
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cały naród „małoruski* poczuwa się i uznaje 
za Rosyan i nigdy temuż nie powstało w myśli 
uważać siebie za Inorodców (obcoplemiefńców). 

Małorusini, Bialorusini i Wiclkorosyanie — 
mówił rodowity „Malorus“ — tworzą trójjedyny, 
naród rosyjski"... 

„Dalej mówił, że i w Dumie na prezy denta 
wybrano potomka kozaków zaporoskich, To» 
dziankę, że wyodrębnienia od Rosyi żąda nie- 
wielka garstka inteligencyi, która zatraciła po- 
czucie narodowe, sam naród zaś nie domaga się 
żadnej autonomii, bo potrzebną mu jest jedna, 
potężna [iosya.* 

Informator „Diła”, a wraz z nim redakcya 
tegoż, zadają sobie pytanie, czy ów Skoropadski 
jest identyczny z obeenym hetmanem? 


W sprawie pomocy dła legionistów. 


Otrzymujemy odozwę od b. legionistów, w któd 
rej między innemi czytamy: 

W ostatnich dniach ukazały się w prasie wamian 
ki i artykuły na temat potrzeby atworzenia towar 
tzystwa wzajemnej pomocy b. legionistów. Zas 
powiadame są nawet przygotowania powolania do 
życia takiego stowarzyszenia. 

Wobec tego uważamy za konieczne podanie do 
puhiicznej wiadomości, że takic stowarzyszenie 
już istnieje. 

Z początkiem kwietnia b. r. wnieśliśmy do Nas 
miestmictwa statut „Towarzystwa wzajemnej pos 
mocy b. uczestników walk legionowych“, z zakres 
sem działania na calą Galicyę i na wszeliiie kates 
goryo b. legionistów. Dnia 30 maja na ogółnemi 
zebraniu b. żołnierzy legionowych zawiązał się, 
w myśl statutu oddział krakowski, który wybrał 


następnie podpisany wydział oraz Komisyę rewia 


zyjną. 

W myśl statutu podpisany wydział aż do wwo* 
łania Walmego zjazdu z całej Galicyi pelni zaraa 
zem obowiązki Zarządu głównego, a Komisys res 
wizyjna łunkcye Rady nadzorczej. 

Wydział przystąpił do założenia kooperatywu 
nych warstatów, któreby dały zajęcie inwałidom, 
oraz innym członkom stowarzyszenia, następnie 
postanowił w najbliższym czasie zwołać Walny. 
Zjazd, celem wyboru definitywnego Zarzadu głó” 
wnego i Rady nadzorczej. 

Nie posądzamy nikogo o chęć rozbijania istifo 
jącej organizacyi, nie podejrzewamy o mamiary 
„konkurencyjne”, żywiimy matomiast nadzieję, że 
wszyscy byli żołnierze Leg. polskich, bez względu 
na jakiekokwick dawniejsze różnice — oraz ogła» 
szający się obccnie inicyatorowie — przystąpią do 
gotowego już warstatu pracy. 

W naszem stowarzyszeniu jest miejsce do pra: 
cy dla wszystkich kategoryi b. legionistów. Stoimy 
zdała od SE dawnych =" al i niesmasek 


AUGUST STRINDBERG. 


BAJKA 0 KERKULESIE. 


Bajka poniżej podana jest odpowiedzią 
Strindberga na oburzenie opinii publicz- 
nej, wywołane jego satyrami, wydanemi 

« w roku 1882. Bajka ta nie znajduej się w 
żadnem wydaniu książkowem Strindber- 
ga, a jej rękopis został sprzedany na licy- 
tacyi 27 września 1917 roku w Sztokhoj- 

' mie za 632 K. 


Herkules ukończył swoich sześć prac, miał się 
więc zabrać do siódmej a mianowicie do stajni 
Augiasza. — Praca ta, jakkaiwiek nie najtrud- 
niejsza, była jednak najnieprzyjemniejsza. Trzy 
tygiące wołów stało tam od 30 lat we własńym 
gnoju, którego nikt nie ważył się ze stajni usu- 
nąć, Nie było to bynajmniej miłe zajęcie. Pod- 
jął się go jednak Herkules. 

Najpierw próbował usunąć nawóz przy po- 
mocy łopaty i miotły. Wówczas ozwał się jedno- 
głośny ryk trzech tysięcy wołów naraz. 

— Zostaw nam nasz gnój. To jest nasz wła- 
my gnój! } 

— Idźcie z tem do dyabła — odpowiedział 
Herkules, oczyszczając dalej stajnię. 

— Pozwól nam zatrzymać nasz gnój! — za- 
ryczały znowu woły, grożąc mu swymi rogami. 

Daremnie. — Nie przeszkodziły mu w pracy. 
Uderzył je po rogach łopatą, zamilkły więc. 


Wygarniał i wymiatał stajnie dalej stojąc 
aż po ramiona w nawozie. 

Wtedy woły zaczęły z niego szydzić. 

— Patrzcie — widzicie tego brudasa — wo- 
łały. 

— To wy, wy jesteście bruadasami -- odpo- 
wiedział Herkules. — Nie ja zagnoiłem tę staj- 


nię i nie ja jestem temu winien, że wdając się 
z wami zbrukałem się. 


Woły zamilkby. Wtem wypełzły żuki, miesz- 
kając w gnoju. 

— Zostaw nam nasz gnój — zal zęczały. 

— To nie jest wasz gnój, tylko wołów — po- 
wiedział Herkules. 

— Tak, ale my zamarzniemy, gdy go zabie- 
rzesz. 

— Pracujcie, to nie będzie wam zimno. 

I wzięły się do pracy. Wieczorem gdy Herku- 
les ułożył się do snu, zniosły napowrót wszyst- 
ko to do stajni, co za dnia wyniósł I nostępne- 
go ranka stajnia wyglądała tak jak poprzednio. 

Herkules zawrzał gniewem. 

— Niema rady — trzeba będzie zalać stajnię 
wodą. 

Gdy woły usłyszały o wodzie, której nie wi- 
działy od lat trzydziestu, wszczęły hałas i ry- 
czały tak donośnie, że żuki, opuszczające swe 
kryjówki tylko o zmroku, rozwinęły swe skrzy- 
dła, szukając schronienia na grzbietach wolich. 

Lecz Herkules nie był bynajmniej trwożliwy. 
Zrobił, jak powiedział i wpuściwszy dwie wiel- 
kie rzeki, zalał całą stajnię wodą. 

— Tojestwróg ludu — ryczały woły — 
chce zniszczyć społeczeństwo, chce całą ziemię 
zatopić. 

— Tego nie chcę — powiedział Herkules — 
chce tylko zatopić wodą gnój, a wrogiem ludu 
nie jestem, tylko istotnym wrogiem wołów i ża- 
ków. 

Gdy skończył swą pracę 
stajnię i położył się spać. 

— Jak mamy się na nim pomścić — pytały 
woły. Czy mamy jaką broń, którą mogłyśmy mu 
zaszkodzić? Rogów naszych nie boi się. 

— Obrzućmy go gnojem — zaryczał byk, 

-— To się umyje — odpowiedział sąsiad. 

Szeroko omawiano kwestyę i po długiej nara- 
dzie, w której wszystkie woły nadaremnie wy- 
silały swoje mądre tby, doszły one do przeko- 


Herkules, opuścił 


nania, że nie posiadają broni groźnej lla Her- 
kulesa. 

Wtem żuk, który przysłuchiwał się r:aradom, 
wpadł na myśl bardzo starą i dlatego właśnie 
znajdującą posłuch wśród wołów. 

— Trzeba go zwyciężyć własną bronią 

— Własną bronią — była nią maczuga; — 
głupi pomysł, choć stary. 

— Żalać go wodą, rozumiecie — dedał żuk. 
— Zalać go wodą, tak, jak on to zrobił z naszą 
stajnią. 

— Nad tem warto się zastanowić. Fo była 
jego własna broń. Ale woda? Skąd ją wziąć? 

Żuk szepnął coś bykowi do ucha, ten pochylił 
leb w stronę sasiada i wkrótce jasne było dla 


wszystkich wołów, skąd mają wziąć wodę. Nie | 


chciały jednak o tem głośno mówić obecnie, 
gdy już były tak czyste. 

Herkules obudził się zatopiony brudną falą, 
Lecz znalazł radę. Wdrapał się na swoją ma- 
czugę, zrobioną z drzewa oliwnego, stąd pływa- 
jącą po wodzie jak oliwa. 

Z zupełnie naturalnych przyczyn strumień 
wkrótce opadł i Herkules znalazł się na miej- 
scu suchem. 

Poszedł do stajni i z gniewem podniósł swą 
maczugę. Lecz wstrzymał ją. 

— Nie zabija się wszy młotem. Mogłyście 
przynajmniej użyć czystej wody. Nic to jednak 
nie szkodzi, woły zostaną zawsze wołami. Gdy 
was teraz uderzę po waszych zadach za tak ma- 
łostkową zemstę, to nie opowiadajcie potem, że 
ja się na was mściłem. Ja się nie mszczę, tylko 
was karzę. 

I uderzył po zadach wszystkie woły, jak ich 
było trzy tysiące, a żukom pozwolił uciec. 


Od tego czasu wszystkie wały mają przedzie- 
lone zady, i za każdym razem, gdyłkto chce 
oczyścić ich stajnię, podnoszą ogony ‘do góry... 


| 
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politycznych, idziemy do pracy w imię „dobrej 
woli”. 

Sądzimy, że nikogo nie braknic w naszych sze» 
regach. 

Informacyi zasięgać można w tymcz. lokalu To» 
warzystwa przy uł. Vloryańskiej |. 9, II p. Tamże 
przyjmuje się wpisy oodziennie z wyjątkiem nic» 
dzieł, od godz. 8—9 więczorem. 

Za tymczasowy Zarząd Główny: Edward Rydz- 
Śmigły, Krysztoń Józef, Opałek Tadeusz, Podwot» 
ski Stefan, Szpil Władysław, Hozer Kazimierz, 
Czechowski Leon, Dobrodzicki Adam, Sokołowe 
ski Witołd, Starzyński Mieczysław, Wóycicki Kaz 
zimierz, Wyrwiński Wilhelm. 

Za tyvincz. Radę nadzorczą: Dr Emil Bobrowski, 
Jędrzej Moraczewski, Stachlewski Kazimierz. 

* k + 

Rodziny oficerów ji żołnierzy, internowanych 
swego czasu w Dul:fałva, oraz więzionych ostat- 
nio w Huszt, odhierać mogą rzeczy swych krew» 
nych, które w tych dniach nadeszły z Węgier. 
Rzeczy te są do odebrania w Krakowie przy ul. 
Golebiej 1. 20, II p., sala XX, biuro b. kapitana 
NZEX GUCA. 

Przy odbiorze trzeba się odpowiednio wylegi» 
tymować, oraz, pominąwszy wyjątkowe wypadki, 
pokryć odpowiednią część kosztów przewozo- 
wych. 

EO O 


„Wojna a moosi mdli 


Kradnę — bo wszyscy kradną! 

Szef wiedeńskiej prokuratoryi państwa, rad- 
ca dworu dr Erwin Hoepler, zamieścił w „Allg. 
oesterr. Gerichtsztg.' studyum, w którem oma- 
wia wzrost zbrodniczości w czasie wojny i ana- 
lizuje przyczyny tego zatrważającego zjawiska. 
Zdaniem jego, głównemi przyczynami nie jest 
ani nędza, ani wzmagające się zdziczenie mas 
j zaniedbanie w wychowaniu dzieci i młodzie- 
ży. Mnożą się wypadki, w których pogoń za lek- 
kim, a obfitym zarobkiem, chęć używania po- 
pchnęła do zbrodni. Sprawcami tak licznych 
obecnie włamań i kradzieży w wagonach towa- 
rowych, w magazynach kolejowych i poczto- 
wych, są łudzie, którzy nędzą tłumaczyć się nie 


—="mwgą. Dr Hoepler dochodzi też do wniosku, że 


trzeba szukać innych i głębiej leżących przy- 
czyn rozrostu zbrodniczości i stawia twierdze- 
nie, że 
główna przyczyna tkwi w spotęgowaniu 
wartości (towaru), 

w następstwie czego sprzedaż skradzionego łupu 
przynosi o wiele większe pożytki, aniżeli w cza- 
sie pokoju, kiedy złodziej musiał zadowalać się 
minimalnym zyskiem, nie stojącym w żadnym 
stosunku do grożącej kary. Dziś paserzy płacą 
ogramne sumy złodziejowi. Kradzież stała się 
ren owniejszą, a przez to wzrosła pokusa. Tej 
wzmożonej pokusie zaś nie stawia ustawodaw- 
stwo wystarczającej tamy. 

Dr Hoepler omawia wydane podczas wojny 
ustawy i rozporządzenia, i zarzuca, że brak im 
podłoża rzeczywistego życia. Zamierzony cel i 
osiągnięty skutek stoją często w  jaskrawej 
sprąeczności. Jak można n. p. brać seryo kary, 
któremi się grozi handlowi pokątnemu, 
jeżeli publiczne władze i instytucye zapotrzebo- 
wale swoje w takim handłu pokrywać muszą, 
gdyż na drodze legalnej niczego nie dostaną. 
Zaledwie nowa usiawa lub rozporządzenie się 
pojawiło, zaraz pod jakimś nachkiem wydane 
zostają „objaśnienia“, innemi słowy, ustanawia- 
ne gą wyjątki, tak nicjednemu może się zda- 
wać, że ustawa dotyczy tylko innych. Brak je- 
dnolitości, siły i świadomości celu, który spo- 
strzegać można we władzy legislatywnej, udzie- 
la się władzom wykonawczym. Uczucie bezce- 
lowości pracy odbiera sędziemu chęć do pracy, 
a także uczucie owładnąć musi każdego sędzie- 
go, gdy widzi, że ponieważ inne czynniki za- 
wiodły, kwestya zaopatrzenia ludności spadła 
na jego barki, najmniej do tego odpowiednie. 
Tem się tłumaczy ; 

niezdecydowanie i lękliwość w orzekaniu 

w sprawach o lichwę wojenną. 

Takie wyroki zaś osłabiają w ludności świa- 
domość prawa i zaufanie do władz. 

„lerówne stosowanie ustawy — pisze dr 
Hoepler — wywołuje u zasądzonego nie uczucie 
sprawiedliwej kary, lecz przykrego przypadku 
lub aktu samowoli wobec małych i słabych. 
U riezasądzonych zaś przestępców wywołuje 
butę. Wyniesienie się pod prawo i 
to otwarte szydzenie z postanowień prawa kar- 
nego, jakie spostrzegać można u lichwiarzy 

wojennych. i 


NAPRZOD* 


Człowiek uczćiwy, szanujący prawa i ustawy, | 


a wskutek niedomagań administracyi cierpiący 
nędzę,'inusi przyjść do śsinutnego przekonania, 
z którego śmieją się ci, co sposobność umieją 
wykorzystać. Kto jednak raz do tego świadczce- 
nia przyjdzie, łatwo ulegnie pierwszej pokusie. 
Jakąż bowiem rolę grać może skradzione paka 
z mydłem lub sardynkami w porównaniu z ol- 
brzymimi zapasami, które przez to tylko, że są 
zmagazynowane, przynoszą codziennie wielkie- 
mu lchwiarzowi krociowe zyski?! Nigdy pokusa 
do zbrodni nie jest większą, jak gdy zbrodnia 
nie jest karang. Więc zbrodnie rosną, jak la- 
wina. 

„Kradłem, ponieważ wszyscy kradną“ —- 
takie tłumaczenie słyszy się codziennie w izbie 
sądowej. 
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Z mizeryi aprowizacyjnej 
miasta Jarosławia. 


Jarosław, 4 czerwca. 

Db niedawna miał Jarosław sławę miasta opłye 
wającego we wszelkie dostatki. Wedle prasy wie» 
deńskiej mieliśmy mąkę, bułki, rogalki, nawet ry» 
żu w bród! Sława ta sprowadziła do nas agentów 
niemieckich ra zakupnem tych przysmaków. 
W rezultacie nastąpiło wielkie rozczarowanic. — 
Przedmieścia miejskie popalone i do dziś nieza- 
budowane, brak inwentarza żywego, narzędzi rol: 
niczych, brak nawozu, ludność w *ls pozbawiona 
dachu nad głową, przymiera głodem i ginie na ty» 
fus głodowy! Zagadki tej dobrej o nas opinii znaj- 
dzie rozwiązanie w historyi wojennej kilku więk: 
szych producentów recte dworów i ich ekspozy» 
turze osławionej firmy „Ziarno”, coś w rodzaju 
„Ozegów”". 

Ziemia jarosławska jest w posiadaniu niemal 
w trzech czwartych obszarników, mała więc jej 
część jest w rękach włościan, 

Na kilka lat przed wojną obywatelstwo zoryani- 
zowało stowarzyszenie handlowo rolnicze „Ziar» 
no“. Handlowało ono trochę nawozami sztuczne» 
mi, trochę zbożem, eksportowało świnie i bydło 
do Wiednia i już wtenczas wytwoczyło drożyznę 
w mieście. W czasie wojny „Ziarno“ czynności 
swoje pogłębiło, a przy wysokich wpływach osią: 
gnęło rekordowy sukces: zostało komisyonerem 
Centrali zbożowej. 

Przez trzy lata chłopskie furmanki zwoziły 
chłopskie zboże po cenie maksymalnej, wysyłano 
hojnie zboże na zlecenie Centrali i bez zlecenia, 
przeciętnie po 50 wagonów miesięcznie, za co wza: 
mian otrzymywał powiat najczęściej ośm wago: 
nów mąki. Gdy już od chłopa nie było co wywieść, 
nagle w Namiestnictwie | w Centrali powiedziano 
miastu: nie dostaniecie nic, bo nic nie mamy! radź: 
cie sobie jak możecie!“ Miasto uchwaliło na apro- 
wizacyę kredyt 200 tysięcy koron, byle chleb był. 
Jednakże od dwóch miesięcy mąki nikt nie wis 
dział. Wygórowama przytem cena chleba pochodze 
stąd, że nage zboże znalaz! osię u wielmożnych i 
jaśnie wielmożnych, ale 

po sześćset koron za cetnar. 

Pewien obszarnik powiatowy, dygnitarz, który 
na swych dobrach miał przed wojną pokaźne 
dlugi hipoteozne, dziś przez wojnę oczyścił się, 
postanowił nadto mieć milion gotówki. Że swego 
majątku nie oddał ani ziarnka na cele publicznego 
wyżywienia, ale znajdzie 10 wagonów pszenicy 
lecz za milioa | aodatku dwustu tysięcy koron. 
Nie roh'ą więc 'akich interesów obskurni żydko» 
wie, ale herbuwi obywxiele o szczytnej przeszło” 
ści przedków! 

Ale jak ci panowie mają czełność żądać od 
władz. ky im chłopi giunta ctrabiali za cenę mak- 
symalną trzech koron lub jednego kg. zboża za 
dzień, jeżeli nic wstydzą się drzeć po 600 i 1000 K 
za cetnar zboża. 

Na cv przydały się bony Jla uboższej ludności, 
wszak te pieniądze idą do kieszeni wielmożnych 
łupieżców: Czem właściwie dziś żyje uboga lud- 
ność w takich stesunkach? Śmiertelność wicika a 
chorób bez liku: 

Dalsza naszą bolączką aprowizacyjną są rekwi» 
zycye bydła w powiecie. Rekwiruje u chłopa na 
własną rękę wojskowa załoga dość liczna, rekwi: 
ruje Starostwo dla ludności. Doszło do tego, że 
jatka wojenna prawie nie istnieje, a przyznane 
zniżki na mięso są bez znaczenia! Teraz ogłoszo» 
no podobno gminom, że na 10 morgów gruntu wy» 
starczy w oborze jeden ogon. Następstwa tego 
arcydziwnego zarządzenia nie dadzą na siebie dłu- 
go czekać. Brak nabiału i tłuszczu przy jeszcze 
większej drożyźnie, brak nawozu i wyjałowienie 
gruntów odbije się fatalnie już w roku nasteps 
nym, jeżeli się zważy, że grunta od trzech lat sę 
źle uprawiane i niedostatecznie nawożone. 

W marcu ogłosiły dzienniki o zamierzonej przez 
rząd wyplacie dodatków ewakuecyjnych tej ludz 
ności, która -w czasie Inważyi nieprzyjaciciskiej 
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wyjechała na ubczyznę. W sąsiednich powiatach 


, Starostwa dodatki te wypłaciły, u nas zgłoszenia 
leżą nietknięte. 


Piszą nam z Dębicy pod datą 12 b. m.: 

Szanowna Redakcyo! 

C. k. Starostwo w Roepczyczch wystosowało do 
Magistratu w Dębicy pod data 3 b. m. L. 7 nad: 
zwyczaj ciekawe rozporządzenie, mocą którego, 
przy zgłaszaniu w Starostwie, mających się od- 
być zgromadzeń. należy podać cel danego zebra» 
nia, treść wygłoszonych przemówień i t. p., naj: 
ciekawszerh jednak w tem rozporządzeniu jest to, 
że należy czekać na odpowiednia rezołucye, t. j. 
na zezwolenie odbycia zgromadzenia ze ftrony 
c. k. Starostwa, i 

Zebrania urządzone na podst. par. 2 ust. o 
zgrom. zostały przez Starostwo zakazane. 

Pod te zakazy podlegają te zgromadzenia spras 
wozdawcze posłów. 

Wobec takiego stanu reczy odbywanie zchrań 
klasy pracującej. t. j. robotników, zostało unie- 
możfiwione; jakie to pociągnie skutki, wobec 
złej sytuacyi żywnościowej, nietrudno  przewie 
dzieć. 

Zarządzenie to samowolne 
wszystkiem dębickich kolejarzy. 
około 300. 


dotyka przede 
których jest 


rakta bez komentarzy»! 


Kobiety pracujace przy kolei. 

Jak było do przewidzenia, kolej zatrudniając 
z braku mężczyzn kobiety i to we wszystkich nie» 
mal działach służby kolejowej, dokonuje na pra» 
cownicach 

wyzysku pod każdym względem, 

Bbcewzględunie uchylić nalcży rąbek tej tajeimnie 
cy, jeżeli nie ma się dopuścić do pogorszenia wa: 
runków pracy na kolejach, wywalczonych przez 
organizacyę Centralna. 

Na stacyi krakowskiej pod rządami p. Pol b: 
ma na, ©. k. Dyrekcyi krakowskiej, jak i inspek 
toratu kolci północnej, zatrudnionych jest wicle 
robotnic przy czyyzczeniu wozów osobowych; 
wielce z tych kobiet ma na utrzymaniu kilkoro 
dzieci; można przewidzieć, jak niszczaco dziala 
morderczy, bo 24-godzinny turnus, w jakiem te 
matki pracują w wypadkach i prochach, zarabia: 
jąc zaledwie 5 koron dziennie, z czego odpada 
sporo na wymierzone dość wysokie kary. 

Obchodzenie się z niemi pozostawia dużo do 
życzenia. 

Zabójczy turnus Z4:godzinny powinien być nar 
*vchmiast zniesiony, wystarczy jeżeli matka dzie: 
ci i młodociani będą w takich warunkach pracow 
wać 12 godzin z 24 godzinnym wypoczynkiem, 
tak jak Zarząd ogrzewalni kolei północnej wpro: 
wadził dla robotnic w ogrzewalni, gdzie także i 
płaca korzystniej się wyróżnia, 

Także w magazynach nadawczych kolei pół: 
nocnej powinien ustać turnus 24 godzinny, gdzie 
pracownice przepracowują się za marne wyna» 
grodzenie. 

A już służba telegrafistek na przestrzeni Krze: 
szowice i t. d. jest stanowczo nie do zniesienia, 
ram zastąpiono ?4-godzinny turnus turnusem 16- 
godzinnym, co też powinno jaknajrychiej bvć 
zmienione. 


Baczność robotnice kolejarki wszelkich katego: 
ryi! We wtorek. dnia 18 czerwca 1918 o godzinie 
6.30 wieczór w Podgórzu Dom Robotniczy, plac 
Szrkowskiego 11. odbędz e się zebranie wszyst: 
kich kobiet pracujacych na kolei z porządkiem 
dziennym: 1. Praca kebiet ; a kolejach, płaca i 
traktowanie, 2 Organizacya 
Komitet kobiet prsrujących na kolei. 


Z prac kolejarzy krakowskich. 


Rada doradcza. 

W myśl zapadłych wyborów na mocy głosowa- 
nia oałego personalu c. k. Dyrekcyi krakowskiej 
na członków Rady doradczej przy Grupie gospos 
darczej tejże Dyrekcyi zostali wybrani następują: 
cy kolejarze: Fłojny Józef, radca, zastępca Marci: 
szewski Teofil, komisarz Kiebzak Józef, nadkom. 
Wantuch Franciszek, zastępca, Łazarów, Janus 
aJn, zastępca, Ślęzak Karol, Jamroz Stanisław, za: 
stępcy, Ściborowski Ignac, Lamot Michał, zastęp: 
cy. Wojewoda Wojciech, Kełodziej Jan, zastęp» 
cy, Słowik, Wincenty, Wiełgusz Julian, zzstępcy. 
Na mocy powyższego wyboru wezwała e. k. Dy- 
rekcya wszystkich członków na konierencyę dn. 
10 czerwca calem stworzenia regulaminu pracy 


á 


Rady doradczej i powzięła ukonstytuowanie się 
stanowisk, jakie zajmą poszczególni członkowie. 
Opracowano nast. regulamin: 


Regulamin Rady doradczej przy Grupie c. k, 
Dyrekcyi kolei w Krakowie. 

Rada doradcza wybrała z lona ogółu funkcvo- 
maryuszy kolejowych c. k. Dyrekeyi kolei w Kra- 
kawie na konferencyi, odbytej na dniu 10 b. m. 
przeprowadziła nast. wybory: a) wybór. przewor 
dniczącego: kiebrak Józef, nadkomisarz; b) zast. 
przewudn.: lłojny Józeł, radca; c) delegata do 
magazynów w Skawinie: Urbamiec Franciszek, 
konduktor; zastępca delegata: Slezak Karol, pod: 
majstrzy; d) delegata do Grupy gosp. c. k. Dy» 
rekcyi: Trochownik Kazimierz, adjunkt; zastępca: 
Szewczuk Jan, konduktor. - 
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Jchwała Walnego Zgromadzenia Grupy Podgórze 
odbytego dn. 8 b. m. w Domu robotniczym przy 
placu Serkowskiego. 

Przy licznym udziale członków otwiera posiee 
dzenie przewodniczący tow. Padkan, zdając spra» 
wozdatic z działalności od 1 ozerwca 1917 do 31 
maja 1918. Towarzysz Żołądź zabrał głos w spra 
wie prowadzenia ksiąg skarbowych z nadmienie= 
niem, że te znaleziono w największym porządku. 
Nastepnie nastąpił wybór przewodniczącego i te~ 
goż zastępcy, któremi zostali wybrani: Tyrański 
Jan. przewodniczący, Urbaniec Franciszek, za- 
stępca l, Janus Jan, zastępca lI, uderzającą więk= 
szaścią głosów. Do zarządu weszli: Packan Jan, 
Aleksandrowicz Władysław, Multarzyński Jan, 
Wantuch Jan, Janus Jan, Proszkowski Kazimierz, 
Szewczyk Jan, Ryszka Jakób, Kozioł Antoni, Wam» 
tuch Franciszek, Sceiborowski Ignac, Pietryk Sta- 
misław, Kamiński Władysław, Urbaniec Franci: 
szek, Kiebrak Józef, Żuwała Stanisław, Wichcrek 
Jakób, Wojewoda Wojciech, Ziębiński Jan, Sło» 
mik Wincenty. Tatarozuch J., Jarvohski lan, Krze: 
czowski Karol, Łesyk Mikołaj. Po ukonstytuowae 
miu się Zarządu ndziełono staremu zanządowi po- 
dziękowanie ra pracę przy nadzwyczaj ciężkich 
warunkach, a nowemu życzono intenzywmej i dla 
dobra ogółu owocnej pracy. 


Dziesięciolecie szkoły sztuk 
pięknych p. Maryi Niedzielskiej. 


W niedzielę dnia 9 ozemwca b. r. otwantą została 
"© Krakowie w Talacu Spidkim wystawa prac ue 
ozennic Szkoły sztuk pięknych dla kobiet p. Ma» 
ryt Nicdziełskiej. 
Urządzoma z racyi dziesięcioletniego ietmienia 
szkoły, wyróżnia się wśród tego rodzaju wystaw 
tom, że wykracza dalcko poza ramy przeciętno- 
éci, szablonu czy banałmości, reprezentuje wybie 
(mą wartość artystyczną i zapoznaje widza z bo: 
gatym dorobkiem kuttawalnym ezkoły p. Maryi 
Niedzielskiej. | 
Wśród prac wymienić należy prace p. Lubań- 
skiej-Stryjieńskiej. Cechuje je wybłitma imdywi- 
gualność, koncepcya i ekspresya. Obok wiej znaj» 
dujermy niemniej wartościowe prace pp. Damiel- 
Kossowskiej i Skłodowskiej. Z całego szeregu dał: 
azych prac podkreślić należy prace pp. Zielkiskiej, 
Strzygowskiej, Loriówmy, Polatschkówny, Zbo» 
rowskiej, Bermadzikowskiej i wielu innych uczen: 
nie, Trudno przez wzgląd me ich ilość pisać o każ: 
dej z osobna i szczegółowo. Zaznaczyć jednak 
wypada, że calość wystawy emamionuje wysoki 
poziom artystyczny, do którego w znacznym sto 
puum przyczynił się bezsprzecznie prof. Józef 
Czajkowski, pod którego kierownictwem pozo?» 
etaje szkoła nieprzerwanie od poczatku wojny. 
W yrazić tylko wypada przy sposobności oceny 
tej niezwykłej wystawy zdziwienie na temat obo- 
jętmości miarodajnych czynników wobec potrze” 
bv imienia i rozwoju tego rodzaju szkoły. 


% na a a 
Z nastrojów Warszawy. 
Co robi p. Marszałkowski? 

W mychodzącem w Warszawie piśmie „Myśl 
polska“ zuajdujemy cięte i dosadne uwagi sa- 
tyryczne Ignacego Boruty pod tytułem „Inter- 
medya ryabłtowskie'. Dwa poniżej cytujcmy: 

„— Co robi pan Marszałkowski? 

— Stara się o protekcyę, by zapewnić sobie 
posadę w Towarzystwie Popierania Wzajemno- 
ści Narodowej i podstawia nogę panu Mago- 
wieckiemu, sęsiadowi, który go chee ubiedz. 

— A co robi pan Mazowiecki? 


Nawe maszyny do pisania: 


4 szt. Centinental 2 szł, Idóal B, 


5 ., Mercedes 8 „ Steewer Record 
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-- Stara się a protekcyc, by zapewnić sohie 
posadę w Towarzystwie Popierania Wyajemno- 
ści Narodowej i podstawia noge ete. etc. ete. 

— (o robi sto tysięcy ludzi w kraju? 

— Naśladują panów Marszałkowskiego i Ma- 
zowieckiego. 

— Jak się nazywa suma ich wysiików? 

-— F'racą dla dobra kraju. 

— A suma ich uczuć? 

-—— Milość ojczymy”. 

W ten sposób rozwiązano u nas zazadmienie 
jedności narodowej. 


Zgromadzenic partyjne w Krakowie z porząd- 
kiem dziennym: Sprawozdanie z kongresu, odbę: 


dzie się w niedzielę o godz. 10 rano. Uprasza sie | 


o liczne przybycie towarzyszy i towarzyszek zor- 
ganizowamych. 


Operetka w teatrze ludowym. 


We wtorek 18 b. m. odbędzic się staraniem 
miejscowej organizacyi robotniczej w Krakowie 
przedstawienie w teatrze ludowym przy ul. Raj» 
skiej. Dana będzie popularna, melodyjna operetka 
Offenbacha . 

„ORFEUSZ W PIEKLE“, 

Warunki kończącego się sezonu teatramrego 
czynią na razie niemożliwem wprowadzenie na re» 
pertuar przedstawień robotniczych poważnych i 
kształcących sztuk teatralnych. W przyszłym sce 
monie miejscowa organizacya (wraz z komisyą o- 
Światową) porozumie się na czas z Dyrckcyą Tec> 
atru miejskiego i ludowego w sprawie peryodycz» 
nych przedstawień teatralnych, któreby stanowiły 
poważny czynnik w dorobku kulturalnym organis 
zacyj robotmiczych. 

Na razie nie zaszkodzi w każdym razie wieczór 
melodyjnej i wesołej muzyki. Liczymy przeto na 
pełny teatr. Karty wstępu sprzedają już dyżurnt 
w Związku Stow. Zawodowych, ul. Dunajewskie» 
go 5, codziennie od 6—8 wieczorem. 
CA 


NADESŁANE. 
KAWIARNIA TEATRALNA. 
CODZIENNIE KONCERT 


Krakowskiego zespołu 


ORKIESTRY SALONOWEJ 


pod kierewnictwam znanego dyrygenta 
p. TUKACZA, 
prócz tego od 15 b. m. grać będzie w soboty 
f niedziele od 5—9 po południu 


ORKIESTRA WOJSKOWA. 


i 


Zarząd Kawiarni Warszawa 
Kraków, Sławkowska 30 


ma niniejszem zaszczyt donieść, że z dniem 16 bm. 
rozpoczyna koncertować 


codziennyartystyczny kwartet 


muzyki sałonowej, 
pod kierunkiem chlubnie znanego skrzypka 
p. B- Pastera. 
Początek o godzinie 8-ej wieczorem. Wstęp wolny. 


Dr. M. EBERSON 
lekarz chorób wewnętrznych i kobiecych 
ordynuje od 4--5 


ulica św. Gertrudy |. 16. 
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ordynuje 


Di |. BANDROWSKI 


lakarz ze Lwowa. 


if 


Technik dentystyczny 
płerwszorzgdny robotnik w złocie | kauczuku potrzebny zaraz. 
Wiadomość listem poleconym: 

Dr Raczyński, lekarz-dentysta, Stanisławów. 
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| Od wydawnictwa „Naprzodu”. 


Wzrost drożyzny wszystkich artykułów drukara 

i skich, papieru i druku, oraz konieczna i słuszna 

podwyżka ceny pracy ludzkicj zmuszają mas da 

| podniesienia cony premimerały i pojedynczych 
egzemplarzy naszego pisma, 

Dlatego zmuszeni jesteśmy oznaczyć od dnia I 
lipca b. r. prenumeratę miesięczną z dostawą da 
| domu na 4 korony (bez odnoszenia zaś na 3.50 K). 

Cena numeru pojedynczego z dniem 15 czerwca 
wynosi 20 halerzy. 


Wydawnictwo „Naprzodu”. 


Z miasta i z krajn. 


Plenarne posiedzenie Koła polskiego, Urzędują- 
cy wiceprezes Koła polskiego Baworowski zwołał 
| plenarne posiedzenic Kola polskiego na 21 b. m. 
| Na porządku dzienmym znajduję się sprawozda- 
nie komisyi parlanentarnej i wybór prezesa. 

_ Zarząd pensyjny inwalidowy w Wiedniu swor 
ie obowiązki spełnia bardzo gorliwie. gdyż inwa- 
lidzie Rychlecowi Edwardowi, zamieszkałemu sta» 
le w Krakowe, zapomniał wypłacić pensyi 
inwalidowej za styczeń, a wszelkie rcklsnacye, 
wnoszone w tej sprawie przcz 6 miesięcy nie od» 
moszą skutku: ani pieniędzy, ani odpowiedzi. — 
Nie dosyć, że dorosłemu mężczyźnie przy 0% 
niezdolności płaci się jeszcze dalej 22 K miesię* 
cznjc, jeszcze się i tę ‘fnt płacę przetrzye 
muje O miesięcy bezprawnie. 

Sprawa dodatków dla inwalidów, waględnie 
podwyższenie z urzędu pensyi miesięcznej dla im: 
walidów w Krakowie przynajmniej z powodu hra» 
ku dnuków (tak się tłómaczy komisya zasiłkowa) 
pomimo sankcyorowanej w lutym tej ustawy, m] 
marca do dzisiaj nic załatwiona. Tych nieszozę 
śliwych inwalidów wojennych trzyma się na '" 
(x. pensysch przy 90 proc. niezdolności do 
pracy, płacąc im pensyę iowalidową dalcj po 22 
kor. miesięcznie. Nieałychane stostmki. 

Legitymacye do podróżowania koleją. Piwna 
wiedeńskie donoszą, iż w mimisterstwie kolejo- 
wem w Wiedniu odbywają się narady nad wpro- 
wadzeniem w życie legitymacyj do podróżowania 
kołejamń. 

_Pociąg przyspieszony od dnia dzisiejszego do 
15 września między Zakopanem a Krakowem kur: 
sujący, wychodzi z Krakowa o godz. 10 min, 40 
przed południem, a przyjeżdża do Zakopanego o 
godz. 4 m. 48 po pułudniu. Odjazd z Zakopamcyo 
o godz, 5 m. 45 po południu, przyjazd do Krakowa 
o godzinie 11 m. 30 w nocy. 

Pociąg wychodzący z Krakowa ma nadto oso: 
bny wagon wprost do Rabki. 


Sezon operowy 1918. Przedstawienia operuwe 
w teatrze im. J. Słowackiogo rozpoczną się w dn. 
6 lipca. W prztdstawieniach współdziałać będmic 
cały szereg pienwszorzędnych sit śpiewackich pal- 
skich. Kicrownietwem muzycznem dzielić się hc- 
dą Piotr Sternvich, Bolesław Walłek=M alowsku 1 
Wiktor Miller. Sezon zainauguruje wodle długo: 
letniej tmedycvi przedstawienie „Halki“. 

Oryanizacya polityczna P. P, S, D. w Krakowie 
| mieści się przy ul. Dunajewskiego 5, HI p. Sekre 
| taryat urzęduje codziennie od 6—7 wieczór, a w 

niedzielę i święta ed godz. I0--12 przed polu 
dniem. 


Zarząd grupw Centralnej oryanizkcyi kolejarz 
na Podgórzu na dnia 10 czerwca ukoustrtuvwał 
się następująco: przewodniczący Tyrański Tan, 

i Janus Jan, zastępca, Kiebrak i Szewezyk, sekrefa 

| rze, Pachan Jan, skarbnik, reszta członków za- 

| rządu odbjęła ime funkcye. Wswyscy inkasenci i 
członkowie w sprawach raclumkowych i wkład. 
, kowych zwracają się wprost do tow. Packat. 

| Zarząd grupy. 

| Wobec braku odzieży.., „Dziennik Cieszy niski” 

donosi: Na tutejszym cmentarzu centralnym po: 


pełniano od dłuższego czasu karygodne zbrodnie. 
Jacyś zbrodniarze oktadali trupy, zabierujac im 
odzież, a nawet trumny, Fod zarzutem tych zbros 
ndi aresztowano grabarza | lermanw i jego pomoce 
nika. 

Listy do Rosyi. W gmachu pocztowym w War: 
szawie przy Placu Wareckinu wywieszono zawias 
domienie następujące: „Z dnian Y b. m. otwarta 
została komumikacya pocztowa z republiką rosyj- 
ka z wyjątkiem Ukrainy i odłączonych od Rosxvi 
państw pogranicznych. Dozwolone jest wysyłanie 


RUDOLF NOWAK 


jakoteż wstążki, kalki, papier 
woskowy, aparaty do powie- 
lania i t.. d. sprzedaje 


Kraków, Grodzka 44. Telefon 3541. 
Przyjmuje maszyny do naprawy. 


Kr. Y8 


aN REES UD = 


kart pocztowych i otwartych listów zwyczajnych 
i poleconych, jak również zwyczajnych listów do 
jeńców. Można pisać w językach: niemieckim, no» 
syjskiim, polskim lub węgierskim. Adresy w języ» 
ku rosyjskim muszą być powtórzone łacińskiemi 
literami. Należy podawać gubemię danej miejsco» 
wości. Opłata za kartę pocztową wynosi 10 fen., 
za list do 20 gr z 20 fem., za każde następne 20 gr. 
po 10 fen., za polecemie dopłaca się 20 fen. Przyj- 
mowanie korespondencyi odbywa się jedynie przy 
okienku Nr. 2”. 

Zgon Safonowa. Znany rosyjski muzyk i kome 
pozytor Wasyl Safonow uman. Ssfonow słynął 
jako muzyk nawet poza granicami swej ojczy» 
my. Swego czasu zbierał nadzwyczajne laury w 
Wiedniu. 


Bolaca członki muznjemy I zawiązujemy Fellera 
ból kojącym fluidem z esencyi roślin z marką „Elza-fluid". 
12 flaszek posyła franko za K 1432 aptekarz E. V, Feller, 
Stubica, plac Elzy nr. 260 (Kroacya) Wielu lekarzy za- 
leca go. Przeszło 100.000 listów dziękczynnych. Powinien 
zawsze być w domu. (sa) 40 


OBUWIE WOJENNE 
z mocną drewnianą podeszwą i skórza- 
nymi ochraniaczami, bardzo trwałe i da- 

jące się naprawić. 

35—39, 


Więłkości : 
Cena: 
MOCNE SANDAŁY 


z ruchomą podeszwą drewnianą i w dobrem 
skórzanem wykonaniu. 
Wielkości: 22—25, 26—-28, 0-34, 35- 
ms: KB, K650, K720, K660, K 1040 
PANTOFLE 


z płótna wojennego x skórzanym obkładem 
R i skórzaną podeszwą. Cena K 16:50. Wysyłka ża 

pobraniem z doliczeniem porta 1 opakowania. 
B. GOTFRIED, Wien, Wiedner Gurtel 50. Abt 10. 
cu ci l dh r 
Bandaże na przepukiiny (ruptury) pępka, brzucha, uda, pa- 
chwiny i Aat w dół — dia mężczyzn, kobiet i dzieci. 


Wa ( |} 


gumowa na żylaki nóg. Susponsorya. Podpaski 
Itd. 


Pot nóg, pach i rąk 


Wspaniałe wyniki. 


Nasz najnowszy kosmetyk „Fussol* usuwa pocenie 
się nóg, rąk i pach w ciągu kilku dni na zawsze 
bez wpływów szkodliwych. „Fussgl* jest środkiem 
wypróbowanym i setki listów dźiękczynnych znaj- 
duje się w naszych rękach. „Fussol* jest środkiem 
niezawodnym i tanim. Słoik wystarcza i kosztuje 
tylko K 4—. Za zaliczką K 460. Skład główny 

„Fassola” w Białej, 
Składy: Kraków: Droguerya Reima i Ski (Rynek), 
Tarnów: Droguerya Bracha, Rzeszów: Dropuerya 
S. A. Zgórka, Blalsk: Droguerya Polaczka, Stryj: Apte- 
ka A. Sternberga, Nowy Sgcz: Apteka Marcina Gó- 
rzeckiego, Bręhobycz: Apteka Tobiaszka, Mor. Ostra- 
wa: Apteka pod św. Barbarą, Krosno: Droguerya 
Janowskiego, Lwów: Droguerya Marek Pariser. 

ulica Janowska 4. 


KONKURS. 
Przy Ekspozyturze rolniczej c. k. Mamtestniciwa Nr. 2 


w Jaworowie 


wakuje posada komisarza 
z płacą roczną 6000 koron. 


Warunki: Zupełna znajomość w zawodzie rol-- 


nictwa, znajomość języka niemieckiego i krajo- 
wych, wymaganą jest znajomość kancelaryjna 
i załatwienie bieżących spraw. Posada objętą 
być może zaraz po upływie terminu konkursu 
to jest po czterech tygodniach od daty ogłoszenia. 
200006000000000020003000000000000000000000000000000009 
Restauracya i kawiarnia K. Pyszyńskiej 
Kraków, ui. Rajska 8 


poleca codzień świeże wędliny, obficie zaopatrzony 
| bufet, delikatesy, wszelkie trunki oraz domową 
kuchnię. — Cany umiarkowane. 


i 
| 


Przy zakupnach proszę się powołać na nasze 


| 
| 


s 


Niesmaczny dowcip w „lamnorystycznych* pie 
smach niemieckich od dłuższego już czasu pnzye 
brał rozmiary trywiałnej i ovdynarnej gbuwowato» 
ści. Przoduje tu naturalnie „Simplicissimus“, który 
był przecież niegdyś przodownikiem niemieckiej 
satyry demokratycznej. 

Oto w jednym z ostatnich numerów tego piama 
czytamy anegdotkę o pewnym bawarskim piechu- 
nze, który leżąc ranny w szpitalu, na stoliku obok 
łóżka umieścił fotografię irancuskiego oficera. — 
Zapytany, co to ma znaczyć odpowiedział: „tem 
poległ przezemnie śmiercią bolraterską"* (został 
przez tegoż żołnierza zabity — przyp. Red.). 

Zwyrodnienie bez komentarzy! 

Dziwimy się, że polska publiczność cienpi je- 
szcze w polskich lokalach tego nodzaju piśmidłae 


Robotników kwalifikowanych 


kary, say maszynowych, serii 


poszukuje 


FABRYKA MASZYN ROLNICZYCH 
„ODLEW“ 


Kraków—Grzegórzki 


przedtem M. Peterseim. 


RĘCZNY MEYNER ZAOŻOWI 


Mój oryginalny ręczny młynek zbołowy nadaje aię snakomicie de 


mielenia razówki i pialej 
WY DERS, mąki każdego rodzaju 
e zboża, jest zwywajnego 
Jednak trwniego wyko- 
nenia s mienneomi 
irnubami £ alonago 
materyała | nawet przy 
większym używaniu pra- 
wio Reni) nie- 
togda: a każdego go- 
spodarstwa; panh 
ręczną korbą do - 
msego użytku, wagi 7kg., 
K 108. Model5 z ręcznym 
kołom do większego u- 
itka, około 132 kga 
10. Wysylka z Wio- 
dnia za radosmlaniem na- 
letytości przez general- 
na zastępstwo 


Max Bóhnel 


Win IV, Margerelenstrarsa 27 


Klej, szellak, pokost, lakiery, 
bajce, papiery szkl., okucia 
meblowe, gwoździe i inne 


potrzeby stolarskie 


kupuje na podstawie próbek 
i cen „;argowych 


BIURO PRZEMYSŁU DRZEWNEGO 


Kraków, Karmelicka 1, I p. 
Telcfon 1057, adres telegr.: „Bepede* Kraków. 


Tamże skierowywać można wszelkie zgło- 
szenia dotyczące kupna i sprzedaży ma- 
szyn i narzędzi stolarskich, posad dla ukwa- 
lifikowanych pracowników warsztatowych 
l biurowych, projektów na meble i t. d. 


Korespondencyę załatwia się odwrotną pocztą, 


„Maść arabska" 


leczy parchy, świerzbę i liszaje u koni, 
bydła, świń i psów. 
Zatwierdzona przez Urząd Zdrowia. Cena 10 kor. 
skład na Królestwo Polskie: Apteka J. AAR AE 
w Radomiu; na Lublin: Skład materyałów aptecznych 
Magierakiego i Turczynowicza, Krakowskie Przedmieście. 
Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 


Bar Narodowy 
pi. Piaryacki 3 


poleca swą restauracyę i bufet, śniadania, obiady 
i kolacye, duży wybór wędlin wiejskich czysto 
wieprzowych. — Ceny przystępne, =- Wina 
austryackie i węgiersk., czerwone i białe. Wódka. 

Herbata. Piwo beczkowe. i 


Jan ŚSżypułlski. 


nn AWR RZA a 


-a 


pismo. 


Repertuar Teatru im. Jul. Słowackiego: 

Sobota: Strach na wróble. 

Niedziela: po poł. Głuszec St. Krzywoszewskież 
go; wieczorem Zaczarowane koło L. Rydla. 


Repertuar Teatru Ludowego: 

Sobota: „Wieszczka karnawału”. 

Niedziela po południu: „Grochowy wieniec“; 
wieczór: „Wesele. Fonsia'". 

Poniedziałek: Wieszczka karnawału, 

Wiborek: Orfeusz w piekle. 

Środa: Wieszczka karnawału. 

Czwartek: Po raz pierwszy: Szach i mat, kome- 
dya w 4 aktach Józefa Blizińskiego. 

Piątek: Wieszazka karnawału. 

Sobota: Wieszczka karnawału. 


| 2 Lekarzy weterynaryi 
j poszukuje Oddział Puławski Związku Ziemian, na nastę- 
pujących warunkach: 1000 (tysiąc) koron pensyi miesię- 
cznej, 20 koron za przyjazd do majątku członka związku 
i obejrzenie pierwszej sztuki, za obejrzenie każdej nasięp- 
nej sztuki po kor. 5'—. Operacye, masowe leczenia i szcze- 
pienia podług umowy. Wolna praktyka pozwolona z za- 
strzeżeniem pierwszeństwa dla członków Związku Zie- 
miau. Oferty z odpisem patentu kierować należy do Pu- 
ławskiego Oddziału Związku Ziemian w Puławach, ziemi 
Lubelskiej. Biuro Sejmiku Powiatowego. 
Osobiste porozumienie z PrzewodniczącymOddziału Związku 
1-go i 15-go każdego miesiąca w Biurze Sejmiku Powia- 
towego w Puławach. 


PIEGI. 


Do usuwania piegów uż różnych środków sapo 
biegzwezych. W je te jedynie na wy- 
bledmienie tychże. Ten sposób leczenia jest nieraeyonal- 
nym. Chcąc piegi usunąć, ten środek nie wystarcza, gdyż 
te po przerwie używania tychże środków znowu się po- 
jawiają. Należy je przeto całkowicie usunąć. 

Całkowite usunięcie piegów. Plamy i wągry usunąć 
można jedynie tak zwanym „Santo-kremem". Tym kremem 
amarnje się twarz codziennie, a zmywa „Santo-proszkiem*. 

s usuwa się w zupełności tym jedynym kremem 
w krótkim crasie i osiąga się blało-różową cerę. Krem tam 
sporządzony jeat według recepty prof. uniw. Dra Hagera, 
prawnie ehronionej, i jest jedynie zagwarantowanym, ra- 
dykalnie działającym środkiem, zupełnie nieszkodliwym. 
Jeden słoik wystarcza w zupełności. Cena K 5'—, x prze- 
Byłką o 95 hal. więcej. Do każdego słoika dołączony jest 
sposób użycia i torebka pudru darmo. Wysyłka dyskretna, 
Do nabycia za nadesłaniem należytości w markach, prze- 
kazom pocztowym lub zaliczką;: Js KUKLA, Praga, 
uL Periowa L. 70: > - ę U 


SWIERZAY, LISZAIE, PARCHN 


usuwa najszybeiej dra Fleseha orygi- 
nama, prawnie echroniona maść Skabo. 
torm, nie brudzi, zupełnie bezwonna. Próbny 
słoik K 3:—, duży słoik K 5'—, porcya familijna 
K 12'—. Baczneść na markę ochr. „Skaboform*. 
Główne składy: Lwów: Aptekarz S. Hay; Kraków: 
Apteka jąc Białym Orłem, Rynek główny A-B 45; 
Przemyśl: Œ. k. obwodowa Apteka M. Schwarza; 
Jarosław: Apteka pod Czarnym Orłem Józefa 
Rohma; Tarnów: Apteka Obwodowa J. Niesio- 
lowskiego; Drohobycz: Apteka pod Opatrznością 
G. F. Tobiaszka; Kołomyja: Aptexa Obwodowa 
Dr. Stefana Stenzla; Nowy Sącz: Apteka Marcina 
Gorzeckiego. Główny skład dla Rzeszowa i oko- 
licy: e. k. obwodowa apteka w Rzeszowie ni, 
3 Maja; Stryj: Apteka „pod węgierską koroną” 
A. Sternberga. 


wysokie sznurowane z dobrej 
mocnej skóry brązowej lub 
czarnej z podeszwami 


F * UGI K drewnianemi 


Dia dzieci Nr. 29—34 K 23-60, dla kobiet Nr. 55—40 K 35'—, 
męskie 41—46 K 37:20. 
Wysokie sznurowane buciki, obkłady skórkowe z dobrej 
skóry,wierzchy z impregnowanej, nieprzemakalnej celulozy 
z podeszwami drewnianemi, dziecinne 23 K 50 b, dam- 
skie 27 K-60 h, męskie 28 K 10 h. Sznurowedła de bucików 
z mocnej celulozy czarne, okrągłe za gros (144 sztuk) 18 K, 
szerokie plecione za gros 21 K 60 h. Pół-skórkowe podeszwy, 
ochraniacze podeszew, obcasy tanie. Cenniki darmo. 


Gloria Manufaktur J. König, Wien lil. Biltengasse 9. 


W niedzielą dnia 23 czerwca 1918 roku o godzinie 10 raso 
odbędzie się w lokalu Kasy (Rynek główny |. 12, Hi plętro) 


OGÓLNE ZGROMADZENIE 
tułonków Kasy zaliczkowej drakarzy i pokrewnych zawotów 


Stow. zarejestr. z ograniczoną poręką. 
Porządek dzienny: 
. Odczytanie protokołu; 
. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności za 1. 1914—1917; 
. Przyjęcie rachunków za l. 1914—1917 i udzielenie Dy. 
rekcyi absolutoryum; 
. Wnioski Rady nadzorczej; 
. Wybór: a) trzech członków dyrekcyl, 
b) trzech zastępców, 
e) dziewięciu członków Rady nadzorczej, 
d) trzech członków Komisyi rewizyjnej; 
6. Interpelacye i wnioski, 
M, Baranowski, 
zast. sekretarza, 


m 


+ GS LS 


Stanisław Gaweł, 


jw prezes Rady nadzor. 


x R SU RZ OAS <a. 
NN eeg | > ZER NADESZŁO 
ie c A 
nS . ; 4 
„a < 900.000 farb 
| Gm | n 8 Ra A] d r 
ich | © A A pa farbowania materyi, je- 
m 1928 > 9 ` dwabiu i t 
s | NASLEPSZ A 4 
z | r - Św ø K | 1 paczka wystarcza na 250 gr. 
kA |FARBKA DO FAT: s 24 |rmateryl. Cena 60 hai. Opis 
PS a r 5 użycia w języku polskim, 
f | BOWANIA MATERST L WERNDRIMG, 
ŚĆ ZEW z |Kraków, Grodzka 26, tel. 1596 
igi | peak Ke s, Skład farb i perfumeryi. 
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Mimo, że wskutek wojny 
towary znacznie podrożały 


firma 
ignacy Gypres 
Kraków, Szewska 13/18 
' daje t 7 
QO Po nadzwyczajnie 
S nizkich cenach.— 
Sa Niklowy system 


px Roskopf Patent i 


ý łańcuszkiem koron 

24—, tensam na 
kamienie 30'—. — Budziki 
w: ozdobnych szafkach dre- 
wnianych K 50*—. Posrebrza- 
ny kryty Gre Roskop-Patent 
35K. Stalowy damsk, K 60, 
K 60. Budzik K 25—. Łań- 
cuszki srebrne od K12—. 
Harmonie po K 40, 50, 70, 
do 150. Skrzypce po K 40, 60 
70 do 120. Dyamenty do szkła 
po K 25-— do 30-—. Maszyn- 
ki do włosów 28—, brzytwy 

o K 450, 5, 6, 8 i 10. 

Błówny cennik darme I opłatnia. 


Kupuje garderobe meska 


używaną i t. p. 
Koreapondentką napisać do 


L. SCHMAUSA, 


Kraków, Szeroka 22. 
a a M 
MASZYNY 
zui dzi m 
E e e e A 


kazyjnie do nabycia. Zupełnie 
ain Wiadomości udzieli 


Księgarnia Podhalańska, 
Zakopane. 


ar a S. 
Zakopane „Dora“ 
ul. Chałubińskiego 
do wydzierżawienia za- 
raz ma pensyonat. 


Zgłoszenia osobiste lub pisem- 
ne do zarządu. 


Chłopców do prakiyk 


przyjmie 


|. WERBER 


Zakład kotlarski, 
Kraków, ul. Grodzka 32. 


poszukuje 
4 czeladzi, 2 chłopców 
i buchalterką. 


Podgórze, ul, Mickiewicza 9. 


Samodzielny 


choiewkarz 


potrzebny zaraz. Zgłoszenia z 
podaniem warunków : Praco- 
wnia obuwia Antoniego Wojcie- 
chowskiego, Zakopane, Krupówki 


Koncypienta ynowneo 


adw. Nr, Zygmunt Wasiewicz 


w Nowym Targu. 


PENSYONAT i SZKOŁA 
STĘPOWSKICH 
przyjmuje wpisy na nowy 
kurs wymowy 
pducza jąkania, sep!enie- 
nia i t. p. 
Zgłoszenia: 


Kraków, ui. Sobieskiego 3,! LEM 


Wydawca: lqnacy Daszyński. — Redaktor odpowieczialny: Maryan Fyrzowski. 
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a PIW szki 
Zażądajcie 
darmo i opłat- 
nie mojego ka- 
talogu z wzo- 
rami zegarów 
złotych, srebr- 
nych i instru- 
mentów mu- 
zycznych etc. 


HANNS KONRAD 


c. I k. nadworny dostawca 
w Brüx Nr. 1874 (Czechy). 


Niklowe lub stalowe An- 
ker zegarki K 26—, 28—, 
30'—. Biało metalowy (Glo- 
rya srebro) goldynowy lub 
stalowy remont. podwój- 
nie kryty K 35—, 40—, 
50—, 60:—. Skrzypce 
K 22—, 24:—, 26:—, Har- 
monie K 26—, 28— i wy- 
Żej. Dla zegarków 3-letnia 
gwarancya. Wysyłka za 
pobraniem. Wymiana do- 
zwolona lub zwrot pie- 
niędzy. 


Dla 
Nowego Sącza!! 


kupuje każdą ilość i płaci 
najwyższe ceny fabryka 
„ISKRA“, Kraków, ulica 

Łobzowska 1. 8. 


Browar kredowe, Lili f7 


poszukuje 


2 ŚluSarzy 
maszynowych 


Zdolnych 


robotników krawieckich 


2-ch na roboty uniformowe, 
2-ch na małe sztuki, i jednego 
na męskie roboty, poszukuje 
zaraz Związek krawców w No- 
wym Sączu. Stow. zar: z ogr. 
por. Zgłoszenia na ręce kie- 

rownika Jana Rechowicza. 


Buty turystyczne 


kute, górskie pragnę ra- 
być, tylko solidnej, mo- 
cnej roboty — za dobrą 
cenę. 
Wiadomość podać do działu 

iuscratowego „Naprzodu“, 


Pot nóg, pach i rąk usuwa 
FUSSOL w ciągu kilku dni 
bez wpływów szkodiiwych. 
Słoik Fussolu kosztuje K 4*—. 
w Nowym Sączu do nabycia 
w aptece Marcina Gorzeckiego. 


Maść „Anta“ 


leczy swędzenie skóry, świerzbę i wysypki swędzące. 
Zatwierdzona przez Urząd Lekarski. Sprzedaż w aptekach 
i składach aptecznych. Cena 8 koron. Główny skład na 
Król. Polskie: Apteka J. Kasprzykowskiego w Radomiu; 
na Lublin: Skład mat. apt. Magierskiego i Turczynowicza, 
ulicaKrakowskie Przedmieście. 


SKA Z OGR OOPOW. 
AMERYKAŃSKIE 
URZĄDZENIA 

BIUROWE 


CENTRALA DLA GAL!- 
GYI, BUKOWINY IKRE- 
LESTWA POLSKIEGO 


KRAKÓW 


UL. FLORYARSKA 28, 
Tel. 1418. 


Wodoriagi, pompy, lazienki, Kodefy LU. 


oraz wszelkie reperacye w zakres 
ten wchodzące wykonuje 


Zakład instalacvjny JÓZEF LASKO 


KRAKÓW, ullca Mikołajska 5. Filia ulica Bożego Ciała L. 12. 
Telafen Nr. 3393. 


ME 


j 


Mi oyla 
moje bardzo zajmujące pouczenia 
o najnowszem 
pielęgnowaniu biustu. 


wypróbowany sposób przy zeni- 
kui braku pełności biustu. Piszsie 
z zaufaniem do pani idy Krausa, 
Presckurg (Ungarn), Schanzstrassa 


2, Abt. 43. == Bez KORELA Ea | 


z wody i 


-GAZETA ARAWIECA 


objaśnia gdzie można naby- 
wać dodatki i wszelkich in- 
formacyi udziela w zakresie 
krawiectwa. Prenumerata do 
końca roku 6 kor. Adres: 
Kraków, Mikołajska 24. 


Robotników krawieckich 


pierwszorzędne siły 
przyjmie 


Mikołajska 13. 


Buchaliera(ki) 
ohznajomionego z korespon- 
dencyą polsko-niemiecką, 
ekspedyenta 
z dłuższą praktyką, 
panny biurowej 
rutynowanej, 
praktykanta 
poszukuje większa firma spody- 
cyjna w Krakowie. Zgłoszenia 
pisemne do Biura ogłoszeń F. 
Stattera, Kraków, Grodzka 18. 


z kaucyą,akspedyenta 
i służącego z działu odzie- 
żowego poszukuje zaraz wię- 


domości udzieli Biuro ogło- 


szeń Fel. Stattera, Kraków, 
Grodzka !3. 


| 


JI 


i koleją się nie 


I 


PE 


iraj. Spółka Zjednoczony lim | Poszukuje się 


Maqazyniera | 


Towar wydaje się tylko 
za gotówkę przy osobi- 
stem odebraniu. 


wysyła. 


Kupię dom 
z ogrodem ewent. kawałkiem 
poja w mieście lub na wsi 
z wkładem gotówką około 
10.006: kor., dług mogę przy- 
jąć ua siebie. Dom musi być 
suchy w dobrem miejscu na- 
dający się na lokal fauryczno- 
przemysłowy. (Na wsi blisko 
kolei i poczty). Sprzedający 
może być spólnikiem, przed- 
siębiorstwo bez fachowych 
wiadomości. Zgłoszenia do 
Biura Ogłoszeń Feliksa Stat- 
tera, Kraków, ul. Grodzka 13. 
92929099999909990 
Uhiopców, dziewcząt 

i stróża nocnego 


poszukuje zaraz Fabryka sto- 
larska M. Griinberga, Kra- 
ków-Zwierzyniec, ulica Ta- 


tarska 1. 3. 
994% 


BUGHALTERKA 


umiejąca korespondować po 
polsku i niemiecku poszuki- 
wana. Zgłoszenia pisemne pod 
„Stała posada* do Biura o- 
głoszeń Stattera, Grodzka 13. 


MASZYNISTY 


do cegielni w Krakowie. 
Zgłoszenia: Kraków, Zielo- 
na 7, I p. drzwi na lewo. 


Posługsaczka 
potrzebna zaraz. Zgiosić się 
należy między godziną 8—9 
w Wypożyczalni książek Gum- 
piowicza pl. e W. Świętych 


(zelatnika blacharskiego 


poszukuje zaraz 


Miszczyński, Podgórze 


Lwowska 9, 


fraki kamizelka 


ksza iustytucya rządowa. Wia- | w dobrym stanie prawie nowe 


do sprzedania. Cena 350 ko- 
ron. Wiadomość: A. Leixne- 
rowa, Salvator, Anczyca 5. 


rzędaweom dajemy przepisany opis 


laty 


z drewnianą ruchomą podeszwą, w wielko- 
ściach od Nr. 25 do 46, sprzedaje i w wiel- 


kich ilościach 


Kraków, ulica Szewska 22. 


Pocztą 


nawet się 


Większe zamówienia szkół, magistratów, urze- 


dów i innych korporacyi mają pierwszeństwo. 


Zamówienia przesyłane wprost 
do fabryki są bezcelowe i na 


takowe z braku personalu 


KORKI 


Stake R 40, nowe K 80 za 1 kg, 
szampaaskie 00 h za sztukę 
| kupuje fabryka korków 

(ALORA REICHA, KRAKOW, 
viga Grodzka Nr. 71. 


Skończenie pigkny kształt 
BIUSTU ot motna sko 


próbowany t skutecznie działający 
preparat 


HYPERIN i. 


z palentowaną wibracyą, Najnowśzy 

przez iekarzy polecony wynalazek 

wiedzy. Widoczny skatek już po 

14 dniach, dalsze używanie zbyłte- 

czne. len nadzwyczajny preparat go- 

tąco polecić można kobietom ka- 
żdego wieku. 

O nieszkodliwości j działaniu 
oświadczyło się niejednokro tni€ 
wiele doświadczonych autorek. 

Pełna gwarancya ustawowa za- 
strzeżona. niena w najwyższym 
stopniu. Da się także przez 2 osoby 
użyć. Za nie odpowiednie zwrai 
pieniędzy. 

| Cena wraz z przyborami i spo 
sobem użycia Kor. 8.90. Pocztą o 
80 bal. więcej. Dyskretaa wysyłka 
bez podania zawartości przez Dom 
wysyłkowy Towarów hygienicznych 


J. KUKLA, 
Prag, Perlg. 59. 


Potrzebny zaraz na wieś 


shiżący starszy kawaler 


wymagana znajomość służby 
i dobre świadectwa. 
Tam również potrzebna 
praczka-pokojowa 
umiejąca prasować na twarde 
i naprawiać bieliznę. Dobre 
świadectwa wymagane. Od 
pisy świadectw adresować A 
Włodkowa, Dąbrowica, po- 
ezta Cbrostowa. 


ró) 


nie odpowiada. 


Drukarnia Ludawa, Kraków, Dunajewskiego 5 (Telefon 1310). 


